
Pru/jęcie 
w ambasadzie NRD 

w Moskwie
MOSKWA (PAP). Dnia 7 paździer 

nika szef misji dyplomatycznej NRD 
w Związku Radzieckim, nadzwyczaj 
ny i pełnomocny ambasador R. Ap- 
pelt wydał przyjęcie z okazji trze­
ciej rocznicy proklamowania Nie­
mieckiej Republiki Demokratycz­
nej.

Na przyjęciu obecni byli zastępcy 
przewodniczącego Rady Ministrów 
ZSRR K. Woroszylow, I. Tewosjan, 
i W. Małyszew, przewodniczący Pre 
z.ydium Rady’ Najwyższej Federacji 
Rosyjskiej M. Tarasów, ministrowie 
Zwieriew, P. Kumykin, W. Stoletow, 
B. Beszczew, sekretarz Prezydium 
Rady Najwyższej ZSRR A. Gorkin, 
marszałek Związku Radzieckiego S. 
Budienriyj i inni.

Ze strony niemieckiej na przyję­
ciu obecni byli m. in. premier O. 
Grotę wohl, wicepremier G. Loch.

Gazeta.
POMORSKA.
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pokoju, kurczy się baza społeczna 
imperializmu, wzmaga się oburzenie 
przeciwko bezwstydnym, zbrodni­
czym prowokacjom i zakusom agre­
sorów imperialistycznych. Wzmac­
niać, uaktywniać ten wielki ruch spo 
łeczny mas, nauczyć się nim kiero­
wać tak, aby pod sztandarami walki 
o pokój stanęła zdecydowana więk­
szość ludzi, aby zbrodnicze plany 
podżegaczy wojennych obróciły się 
wniwecz — oto bojowe zadanie a- 
wangardy proletariackiej we wszyst 
kich krajach i zakątkach świata. Na 
miarę zadań dziejowych nowej epoki 
partie robotnicze i komunistyczne mu 
szą wychowywać kadry swych bo­
jowników i według tej miary kształ­
tować nieustannie świadomość i aktyw­
ność milionów ludzi pracy. W tym kie­
runku zmierzają wysiłki również na­
szej Partii — Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej.

Zbudowaliśmy państwo ludowo- 
demokratyczne — Polską Rzeczpos­
politą Ludową, umacniamy jej zrę­
by oparte na niezłomnym sojuszu 
robotniczo - chłopskim, oparte na 
głębokim patriotyzmie i internacjo- 
naliźmie.

Karczujemy grubą warstwę prze­
sądów i uprzedzeń, które były hodo­
wane i podsycane przez wieki, a zo­
stały podcięte dzięki Wielkiej Rewo­
lucji Październikowej, dzięki histo­
rycznemu zwrotowi w stosunkach 
między naszymi narodami.

Budujemy kolosy gospodarcze, jak 
Nowa Huta, oparte na radzieckim 
sprzęcie, na przodującej radzieckiej 
technice, na wielkich osiągnięciach 
radzieckiej nauki. Wspaniałomyślna 
i braterska radziecka pomoc, radziec 
kie doświadczenie są potężnym bódź 
cem rozwoju naszej rodzimej myśli 
technicznej i naszych wysiłków w 
dziedzinie budownictwa socjalistycz­
nego.

Mamy poważne osiągnięcia socjal­
ne i kulturalne.

Wszystkie te osiągnięcia byłyby 
nie do pomyślenia bez pomocy na­
rodów radzieckich, bez pomocy 
WKPfb) i osobistej troski naszego 
Wielkiego Przyjaciela — Towarzy­
sza Stalina. (Burzliwe, długotrwałe 
oklaski.)

Chcemy Was zapewnić, że na na­
szym posterunku zrobimy wszystko 
dla umocnienia całego frontu, całe­
go obozu pokoju i socjalizmu.

Nie będziemy szczędzili sił, aby 
nasz wkład odpowiadał najlepszym 
tradycjom i dążeniom naszego naro­
du w walce o postęp, aby odpowia­
dał zadaniom naszych wielkich cza­
sów, zadaniom zwycięskiej epoki Le­
nina - Stalina. (Burzliwe oklaski.)

Niech żyje WKP(b) — gwiazda 
przewodnia światowego ruchu wy­
zwoleńczego mas pracujących.

Niech żyje Związek Radziecki — 
ostoja pokoju, natchnienie wszyst­
kich bojowników o socjalizm, sym­
bol braterstwa i przyjaźni między­
narodowej!

Niech żyje Wódz całej przodującej 
ludzkości w walce o pokój, o postęp, 
o socjalizm — Towarzysz STALIN!

(Burzliwe, długotrwale oklaski, 
przechodzące w owacje. Wszyscy 
wstają z miejsc).

XIX Zjazd WKP(b) rozpatruje
dyrektywy w sprawie piątego 5-letniego

Planu Rozwoju ZSRR
na lala 1951 — 1955

Środowe posiedzenie przedpołudniowe XIX Zjazdu WKP(b)
Na przedpołudniowym posiedzeniu w dniu 8 bm. XIX Zjazd 

WKP(b) przyjął jednomyślnie rezolucję w sprawie referatu spra­
wozdawczego Centralnej Komisji Rewizyjnej WKP(b).

Następnie Zjazd przeszedł do rozpatrzenia trzeciego punktu 
porządku dziennego: „Dyrektywy XIX Zjazdu WKP(b) w sprawie 
piątego Pięcioletniego Planu Rozwoju ZSRR na lata 1951-1955“, 
Referat wygłosił przewodniczący Państwowego Komitetu Plano­
wania ZSRR — M. Z. Saburow.

Następnie rozpoczęto dyskusję nad referatem. Jako pierwsi 
przemawiali — Aristow (Czelabińska organizacja partyjna) i 
minister Przemysłu Naftowego ZSRR — Bajbakow.

Na porannym posiedzeniu dnia 8 bm. przemówjenia powitalne! 
wygłosili w imieniu Komunistycznej Partii Chin — Liu Szao- 
tsi, w imieniu Komunistycznej Partii Czechosłowacji — Kle- 
ment Gottwald i w imieniu Komunistycznej Partii Włoch —« 
Luigi Longo.

Masy pracujące Pomorza 
witają XIX Zjazd WKP(b) 

dodatkowymi zobowiązaniami
Z głośników zainstalowanych we 

wszystkich działach Pomorskich Za­
kładów Budowy Maszyn w Byd­
goszczy usłyszeli pracownicy zakła­
du w dniu 7 bm. następujący ko­
munikat:

— Zakładowy Komitet Frontu Na 
rodowego zaprasza całą załogę Po­
morskich Zakładów Budowy Maszyn 
na uroczystą masówkę, która odbę­
dzie się dziś tj. dnia 7 bm. o godz. 
14 w świetlicy zakładu. Masówka po 
święcona będzie uczczeniu XIX Zja­
zdu WKPfb).

Godzina 14. Obszerna świetlica 
PZBM wypełniona jest, po brzegi ro­
botnikami, majstrami, inżynierami i 
pracownikami administracyjnymi za 
kładu.

Masówkę zagaja przewodniczący 
Zakładowego Komitetu Frontu Naro 
dowego — Adam Burczyk.

Sekretarz Komitetu Dzielnicowego 
PZPR Aleksander Kościelak omawia 
wielkie historyczne znaczenie XIX 
Zjazdu Wszechzwiązkowej Komuni­
stycznej Partii (bolszewików) — Par 
tii Lenina i Stalina.

Zebrani gorącymi oklaskami i o- 
krzykami na cześć XIX Zjazdu 
WKPfb), przyjaźni polsko - radziec­
kiej i wielkiego Wodza całej postę­
powej -ludzkości Józefa Stalina, przyj 
mowali słowa o wielkiej Partii Bol­
szewików, która -zwycięsko prowadzi 
naród radziecki do komunizmu.

Po referacie tow. Kościelaka za­
brał głos dyrektor techniczny zakła­
du Berthold Dobrane, który zapoznał 
zebranych z przebiegiem realizacji 
zobowiązań podjętych dla poparcia 
Frontu Narodowego i XIX Zjazdu 
WKPfb).

— Załoga PZBM wykonała zobo­
wiązania za miesiąc wrzesień br. w 
100 proc, wykonując m. in.: dwa mie 
szadła do szlamu, jedną rynnę do 
szlamu, trzy wózki transportowe, 
jeden kołogniot mokry, jeden młyn 
rurowy, cztery młyny kulowe, czte­
ry piece obrotowe, jedną błotniarkę,

8 nowych spółdzielni produkcyjnych 
powstało w woj. bydgoskim

POW. WYRZYSK

Małorolni i średnioroliji chłopi gro 
mady Rościmir, gmina Mrocza zor­
ganizowali Zrzeszenie Uprawy Ziemi 
„Nowa Konstytucja".

Do Zrzeszenia przystąpiło 22 chło 
pów pracujących gromady Rościmir 
wnosząc do wspólnej uprawy 203 ha 
ziemi.

Przewodniczącym Zrzeszenia wy­
brany został Jan Murawiec, a człon 
kami zarządu Józef Paczkowski i Jó 
zef Zagórski.

* * *
19 chłopów pracujących gromady 

Trzeboń, w gminie Łobżenica zrzeszy 
ło się w Rolniczej Spółdzielni Wy­
twórczej „Ogniwo" wnosząc do 
wspólnej uprawy 127 ha ziemi.

Na przewodniczącego RSW człon­
kowie spółdzielni produkcyjnej wy­
brali Stanisława Graja, na członków 
zarządu Antoniego Majaka i Koma 
da G-mińskiego.

Na zebraniu organizacyjnym RSW 
w Trzeboniu obecni byli przedstawi 
ciele spółdzielni produkcyjnych, któ 
rzy podzielili się swymi doświadczę 
niami z członkami nowozałożonej 
spółdzielni.

* * *
W końou ubm. chłopi pracujący 

gromady Gliszcz, gmina Mrocza u- 
tworzyli Zrzeszenie Uprawy Ziemi 
„Nowy Świat".

Przewodniczącym Zrzeszenia wy­
brany został sołtys gromady Gliszcz 
Edmund Kujawa, członkami zarządu 
— Henryk Baranowski i Stanisław 
Goszczak.

POW. INOWROCŁAW

Dziewiętnastu małorolnych i śred­
niorolnych chłopów gromady Zawi- 
szyn, gmina Rojewo przystąpiło do 
wspólnej pracy w Rolniczej Spół­
dzielni Wytwórczej „Spójnia".

Przewodniczącym nowozorganizo- 
wanej spółdzielni produkcyjnej zo­
stał Julian Kozair, członkami zarzą­

pięć łamaczy przewoźnych, taśmowe, 
napęd młyna kulowego, dwie pod­
stawy pieca obrotowego oraz szereg 
innych części do maszyn.

Zobowiązania podjęte na miesiąc 
październik wykonane są dotychczas 
w 40 proc. W realizacji czynu przo­
dują: pracownicy działów modelar­
ni i odlewni z brygadą młodzieżową 
im. Hanki Sawickiej na czele, ślu­
sarz Tadeusz Kubera, inż. Przybiel- 
ski i technicy Joachimiak i Wróbel.

Po podsumowaniu dotychczaso­
wych zobowiązań zbliżają się do sto­
łu prezydialnego pracownicy posz­
czególnych działów i meldują o za­
ciąganiu wart produkcyjnych i pod­
jęciu dodatkowych zobowiązań dla 
uczczenia XIX Zjazdu WKPfb).

W imieniu działu odlewni składa 
zobowiązania przodująca rdzieniar- 
ka zakładu Teresa Fierfas:

— Na cześć XIX Zjazdu WKPfb) 
— mówi wśród burzliwych oklasków; 
Fierfas — zobowiązujemy się wyko­
nać do dnia 31 bm. młyn kulowy 
nr 4, części do młyna kulowego nr 4 
oraz części wymienne.

— Brygada młodzieżowa „Młoda 
Gwardia" z działu kotlarni pomimo, 
niekompletnej obsady brygady — zo 
bowiązuje się przyspieszyć wykona­
nie osłon do młynów kulęwtych, za­
ciągając warty produkcyjne od dnia 
7 do 26 października br.

— Brygada młodzieżowa im. Han- 
ki Sawickiej — dział kotlarnia — zo­
bowiązuje się wykonać dwa dezyn- 
gegratory do końca października br.

Brygadziści oddziału kotlarni Paw 
łowski i Jaroszewski zobowiązują się 
wyszkolić trzech nowych pracowni­
ków na wzorowych kotlarzy.

— Załoga działu mechanicznego 
wykona do dnia 15 listopada br. je­
den wentylator, który zainstalowa­
ny zostanie w nowopowstającym od­
dziale.

(Ciąg dalszy na sir. 4)

du — Konstanty Wójcik i Stefan 
Kuźma.

* * *
W pierwszych dniach październi­

ka chłopi pracujący gromady Latko 
wo, gmina Inowrocław-wschód zor­
ganizowali 34 spółdzielnię produk­
cyjną w pow. inowrocławskim.

Na przewodniczącego spółdzielni 
produkcyjnej, która otrzymała naz­
wę „26 Października", wybrano Pio­
tra Kubiaka, na członków zarządu 
— Józefa Flitę i Kazimierza Grze- 
szaka.

POW. SWIECIE

Małorolni i średniorolni chłopi gra 
mady Cieleszyn, gmina Pruszcz zor­
ganizowali Rolniczy Zespół Spół­
dzielczy „Zgoda".

Do nowozałożonej spółdzielni pro­
dukcyjnej przystąpiło 18 chłopów 
pracujących, wnosząc do wspólnej 
uprawy 187 ha ziemi.

Funkcję przewodniczącego spół­
dzielcy powierzyli Alfonsowi Grzon- 
kowskiemu, a członków zarządu Wla 
dysłaiwowi Cergien.czukowi i Stani­
sławowi Plan fanowi.

POW. MOGILNO

Chłopi pracujący gromady Stodo­
ły, gmina Strzelno-północ utworzyli 
Rolniczy Zespół Spółdzielczy „Rewo 
lucja Październikowa".

Przewodniczącym RZS został Wla 
dysław Czerniak, a członkami zarzą­
du Jan Szewezykowski i Stanisław 
Farosz.

POW. LIPNO

Czternastu chłopów pracujących 
gromady Mierzynek, gmina Dobrzy- 
jewice zorganizowało Zrzeszenie U- 
prawy Ziemi „Nowa Konstytucja".

Przewodniczącym Zrzeszenia wj’- 
brano Leona Gręźłika, członkami 
zarządu Adama Pniewskiego i Leo­
na Kaliszkiewicza.
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Związek Radziecki - jego Partia - jej Wódz 
to potężna i niepokonana siła ideowa 

oddziałująca na cały świat
Przemówienie Przewodniczącego KC PZPR Bolesława Bieruta na XIX Zjeździe WKP(b)

miczne problemy socjalizmu w 
ZSRR“ — prace, posiadające olbrzy­
mie znaczenie dla krajów demokracji 
ludowej. — tylko socjalizm, urzeczy­
wistniony po raz pierwszy w dzie­
jach dzięki genialnemu kierownictwu 
WKP(b) — mogły zrodzić taką siłę 
i nadać jej niepowstrzymany rozmach 
światowy.

Projekt dyrektyw XIX Zjazdu w 
sprawie nowego Planu 5-letniego dal 
szego rozwoju ZSRR — to jeszcze je­
den nieodparty dowód wyższości eko 
nomiki socjalistycznej nad kapitali­
styczną, to dobitny dowód prawdzi­
wie humanistycznego charakteru roz 
woju ekonomicznego ZSRR,. Jakże ja­
skrawym przeciwstawieniem są te 
plany gospodarcze, te potężne budo­
wle komunizmu i prace nad przeobra 
żeniem przyrody, nad nieustannym 
podnoszeniem kultury, wiedzy i do­
brobytu narodu — w porównaniu z 
marazmem i wynaturzeniami milita- 
rystycznej gospodarki kapitalistycz­
nej. To przeciwstawienie jest, główną 
cechą sytuacji światowej obecnego 
okresu. Szczególną wymowę mają 
dziś słowa Towarzysza Stalina, wypo 
wiedziane w zakończeniu obrad 
XVIII Zjazdu WKP(b):

„najważniejszym wynikiem jest 
to, że klasa robotnicza naszego 
kraju przez zniesienie wyzysku 

. człowieka przez człowieka i ugrun
- towanie ustroju socjalistycznego 

dowiodła całemu światu słuszno­
ści swojej sprawy. Jest to główny 
wynik, ponieważ umacnia on wia­
rę w siły klasy robotniczej i jej 
niechybne ostateczne zwycięstwo".

Nowa Pięciolatka Stalinowska pod 
nosi jeszcze wyżej w' masach pracu­
jących całego świata poczucie słusz­
ności swojej sprawy i wiarę w jej 
zwycięstwo.

Oto dlaczego obecny XIX Zjazd 
WKP(b) stał się tak bliskim i donio­
słym wydarzeniem w życiu ludu pra­
cującego na całej kuli ziemskiej, w 
tej liczbie również w życiu ludu pra­
cującego Polskiej Rzeczypospolitej Lu 
dowej, który ze szczególnym rozma­
chem i entuzjazmem współzawodni­
ctwa-socjalistycznego wita ten Zjazd, 
jako wielki triumf nadziei mas pra­
cujących całego świata.

Imperializm czyni wszystko, aby 
osłabić i podporządkować swej woli 
narody, które znalazły się w orbicie 
jego wpływów, aby potęgować nie­
nawiść w stosunku do narodów, któ­
re uniezależniły się od jego panowa­
nia.

Związek Radziecki . daje światu 
przykład nowych stosunków między­
narodowych między krajami, wyzwo­
lonymi z przemocy imperialistycznej 
dzięki zwycięstwu narodów radziec­
kich. Stosunki te cechuje braterski so 
jusz, przyjaźń i owocna wzajemna 
.współpraca we wszystkich ważnych 
dziedzinach życia tych narodów. W 
tych nowych, nieznanych dawnemu 
światu, możliwych tylko dzięki zwy­
cięstwu wielkiej rewolucji*proletaria 
ckiej, stosunkach międzynarodowych 
— Polska Ludowa korzysta, z potęż­
nej i wszechstronnej, bezinteresownej 
i serdecznej, pomocy. Związku Radzie­
ckiego i dzięki tej pomocy osiągnęła 
już dziś niezwykle pomyślne warunki 
dla coraz szybszego marszu naprzód 
po drodze swego uprzemysłowienia, 
swego budownictwa socjalistycznego. 
Jednym tylko z niezliczonych przy­
kładów tej braterskiej serdecznej po 
mocy jest wspaniały dar Związku Ra 
dzieckiego dla zburzonej przez na­
jeźdźcę . hitlerowskiego Warszawy — 
budowa potężnego Pałacu Kultury 1 
Nauki. Historia dawnych przedrewo­
lucyjnych stosunków międzynarodo­
wych nie zna i nie mogła znać takich 
przykładów. Tylko-, zwycięstwo socja­
lizmu, tylko wielka idea internacjo­
nalizmu proletariackiego, której nie­
dościgniony wzór dawali zawsze ru­
chowi międzynarodowemu Lenin i 
Stalin, której niezłomnym przewodni 
kiem w swej polityce międzynarodo­
wej i w stosunkach z bratnimi kraja­
mi jest.dziś Związek Radziecki, stwo 
rz.yły możliwość takich nowych sto­
sunków. •

XIX Zjazd WKPfb) stanie się dla 
całego międzynarodowego ruchu ko­
munistycznego' potężnym bodźcem i 
natchnieniem ideowym w jego dal­
szej walce,. Projekt nowego Statutu 
Partii —.to porywający swym nie­
zrównanym humanizmem dokument 
bojowych, moralno - politycznych 
osiągnięć i zadań, które wysuwa Par 
tia przed milionowymi szeregami 
swych członków, a poprzez nich — 
przed masami pracującymi ZSRR. 
Dokument ten stanie się dla wszyst­
kich. którzy walczą o komunizm, 
wzorem ofiarności, bojowości. naj­
wyższego oddania wielkiej sprawie 
i wielkiej idei, którą głosi przodu­
jąca nauka aspołeczna — marksizm- 
leninizm, którą postawiła przed ludz 
kością nowa stalinowska epoka. W 
nowej sytuacji.światowej nieporów­
nanie wyrosły zadania partii robot­
niczych i komunistycznych, wciela­
jących w życie stalinowskie wska­
zania walki o pokój, demokrację i 
socjalizm. Wyrósł, rozszerza się, po­
tężnieje światowy ruch zwolenników

DRODZY TOWARZYSZE I PRZYJACIELE!
Z uczuciem głębokiego wzruszenia pragnę przeka­

zać Wam najgorętsze braterskie pozdrowienia od Pol­
skiej Zjednoczonej Partii Robotniczej, od polskiej 
klasy robotniczej i narodu polskiego. (Burzliwe, dłu­
gotrwałe oklaski).

XIX Zjazd wielkiej bohaterskiej Partii Komuni­
stycznej, Partii, stworzonej, wychowanej i kierowanej 
przez Lenina i Stalina, jest olbrzymim wydarzeniem 
w życiu mas pracujących całego świata. Obradom te­
go Zjazdu towarzyszą płomienne i radosne uczucia 
setek milionów ludzii pracy we wszystkich zakątkach 
świata. Szczególnie gorące uczucia braterskiej wdzięcz 
ności, przyjaźni i solidarności pragnę przekazać Zja­
zdowi od całego polskiego ludu pracującego. History­
czne, o światowym znaczeniu zwycięstwo Związku So­
cjalistycznych Republik Radzieckich nad faszyzmem 
w drugiej wojnie światowej stało się zwrotnym mo­
mentem w życiu wielu narodów i w szczególności 
wielkim przełomem w losach i w życiu polskiego na­
rodu, fundamentem jego odrodzenia i rozkwitu.

Wiele, niezmiernie wiele, ma.ją do zawdzięczenia 
WKP(b), jej polityce, jej walce, jej zwycięstwom i o- 
siągnięciom polskie masy pracujące. Mają jej <lo za­
wdzięczenia wszystko, co było i jest dla nich najdroż­
sze: wyzwolenie z niewoli faszystowskiej, utrwalenie 
niepodległości narodowej, szybki rozkwit gospodarki, 
kultury i siły wewnętrznej swego państwa ludowego.

Dzięki zwycięstwu wyzwoleńczej Armii Radzie­
ckiej powróciły do Polski jej prastare ziemie ojczy­
ste nad Nysą, Odrą i Bałtykiem. Wyzbywszy się hań­
by ucisku bratnich narodów: ukraińskiego, białoru­
skiego, litewskiego, Polska Ludowa stała się państwem 
narodowejednorodnym. Władza ludowa zniosła włas­
ność obszamiczą i kapitalistyczną, przeprowadzając re 
formę rolną i unarodowienie przemysłu. W ciągu 8 lat 
Polska przekształciła się ze słabego 
gospodarczo i bezlitośnie wyzyskiwa 
nego przez obcych kapitalistów kra­
ju — w kraj szybko uprzemysławia­
jący się i rosnący ekonomicznie. U- 
narodowiony przemysł polski produ 
kuje już obecnie trzykrotnie więcej 
niż przed wojną. W kraju dokonu­
je się wielki proces rewolucji kultu­
ralnej w oparciu o przeobrażenia go­
spodarcze i techniczne. Naród pol­
ski przekształca się szybko w nowy, 
socjalistyczny naród. Decydującą ro­
lę w tych przemianach historycz­
nych, wyzwalających dziś potężne si 
ły i talenty twórcze polskich mas lu 
dowych, odgrywa braterska pomoc ra­
dziecka,. przyjaźń i przykład narodów 
radzieckich, którymi kieruje'i które pro 
wadzi zwycięsko wciąż naprzód do ko­
munizmu — WKP(b). (Burzliwe okla 
ski). Polska Zjednoczona Partia Ro­
botnicza czerpie swą siłę ideową z 
wielkiej skarbnicy doświadczeń 
WKP(b, uczy się jej hartu i jej nie­
zrównanej strategii i taktyki w wal 
kach klasowych i w budownictwie 
socjalizmu. Dzięki przykładowi, po­
mocy braterskiej WKPfb) polski 
ruch robotniczy wyrósł i stał się dziś 
przodującą siłą narodu.

Związek Radziecki, jego Partia, jej 
Wódz Towarzysz Stalin — to potęż­
na i niepokonana siła ideowa oddzia 
łująca na cały świat, pobudzająca 
świadomość setek milionów ludzi, po 
rywająca narody uciskane do wałki 
o wolność i pokój, rodząca wspaniały 
entuzjazm twórczy w budownictwie 
lepszego ustroju społecznego wśród 
narodów wyzwolonych z jarzma ka­
pitalizmu. Dzieje ludzkie ni.e znały 
dotąd równie wielkiej, równie dyna­
micznej i twórczej potęgi ideowego 
oddziaływania na społeczeństwo ludz 
kie w skali światowej. Jest to siła 
przeobrażająca setki milionów ludzi, 
zmieniająca nawet dawniej zacofa­
ne narody w przodujące narody so­
cjalistyczne. Jest to siła kształtują­
ca nowe odrodzone społeczeństwo 
ludzkie, potępiające wszelki ucisk i 
wyzysk człowieka przez człowieka, 
siła, której ostatecznym celem jest 
zniesienie wszelkiej tyranii, utrwalę 
nie na zawsze pokoju i braterstwa mię­
dzy narodami.

Jest to nowa i niezrównana, zwycię 
ska i nieśmiertelna siła ideowa wiel­
kiej epoki stalinowskiej. Tylko mię­
dzynarodowy rewolucyjny ruch pro­
letariacki, tylko wielka nauka mar­
ksistowsko - leninowska, rozwijana 
przez Stalina ku swym'dzisiejszym 
szczytowym osiągnięciom, które zna­
lazły swój wyraz w ostatnich pracach 
Towarzysza Stalina „Marksizm a za­
gadnienia językoznawstwa" i „Ekono
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Rośnie największa w kraju elektrownia cieplna
dzięki braterskiej pomocy Związku Radzieckiego

Budowa siłowni II w Jaworznie wkroczyła w okres szczytowego nasilenia prac

Delegacje 44 partii 
komunistycznych i robotniczych 

na XIX Zjeździe WKP(b)

KRAKÓW (PAP). — Budowa ol­
brzymiej etektrowni cieplnej — si­
łowni II w Jaworznie weszła obe­
cnie w okres szczytowego nasilenia 
prac. Dobiega końca montaż turbin. 
Załogi „Energomontażu", „Energo- 
budowy“ i Szopienickich Zakładów 
Instalacji Przemysłowych przepro­
wadzają montaż kotłów, montują u- 
rządzenia nawęglające i agregaty 
zmiękczalni wody, budują centralną 
rozdzielnię i ujęcie wodne.

Zwiększyły również tempo prac 
brygady murarskie, ciesielskie, zbro 
jarskie i betoniarskie. Świadomość- 
ogromnych potrźeb gospodarki na­
rodowej podyktowała załodze „Ja­
worzna" w przededniu wyborów do 
Sejmu Polskiej Rzeczypospolitej I,u 
dowej śmiałe zobowiązanie: „Do 
dnia 15 grudnia ukończyć montaż 
turbozespołów".

Montaż pierwszego kotła jest już 
poważnie zaawansowany. Kocioł ja­
worznickiej siłowni — to najwięk­
szy tego rodzaju agregat w kraju. 
Z daleka już widać jego masywną 
sylwetkę, oplecioną kratownicami i 
skrętami rur. Pracujący na wierz­
chołku kotła ludzie, z dołu podobni 
są do mrówek. We wnętrzu tego ol 
brzyma można by wybudować 
8-piętrową kamienicę. Do budowy 
kotła zużyto m. in. ponad 2 tys. 
rozmaitego rodzaju rur. Gdyby te 
rury ułożyć jedną za drugą, ciągnę 
łyby się One na przestrzeni z górą 
100 km.

Siłownia II w Jaworznie — naj­
większa w kraju elektrownia ciepl­
na — rośnie dzięki braterskiej po­
mocy Związku Radzieckiego. Inży­

nierowie radzieccy opracowali kom­
pletną dokumentację tego obiektu, 
ZSRR dostarcza nam również 
wszystkie maszyny i urządzenia si­
łowni. Specjaliści radzieccy przeka­
zują załogom swą bogatą wiedzę i 
doświadczenie, zapoznają robotni­
ków i techników z najnowocześniej­
szymi metodami pracy.

Po raz pierwszy w kraju zastoso 
wano tu nową radziecką metodę 
pracy, tzw. blokowy system mon­
tażu kotłów. Dotychczas montowa­
no każdy element kotła oddzielnie. 
Była to żmudna i powolna praca. 
Każdy najdrobniejszy nawet odci­
nek osobno łączono ze stojącą już 
konstrukcją. System blokowy pole­
ga na montowaniu poza halą olbrzy 
mich kilkudziesięciometrowych blo­
ków. Cały taki blok dźwigami i suw 
nocami wmontowuje się później w 
konstrukcję kotła. System ten o- 
gromnie skraca czas montażu. Np. 
boczne ekrany (system rur) zmonto­
wali budowniczowie siłowni jaworz 
nickiej z górą dwa razy szybciej 
niż robiono to dawniej.

Wiele nowych doświadczeń, dzię­
ki braterskiej pomocy techników ra 
daieokich, zdobyły również ekipy 
spawaczy, zatrudnione przy budo­
wie kotłów. Po raz pierwszy w kra 
ju wprowadziły one elektryczne 
spawanie rur ekranowych w kotle, 
umożliwiające dokładne i precyzyj­
ne wykonanie tej pracy.

Szybko postępują również prace 
w turbinowni. Montaż pierwszej tur 
biny jest już bliski ukończenia. A- 
gregat ten — to wyraz nowoczesnej 
techniki radzieckiej.

Zmobilizowani energią i tempem 
pracy radzieckich specjalistów, pol­
scy monterzy podwyższają nieustan 
nie swe kwalifikacje i biją rekor­
dy wydajności. Zespół Edwarda Kol 
ki osiąga ponad 200 proc, normy, 
nienotowane dotychczas rezultaty 
uzyskują brygada Ignacego Kopcia 
oraz ustawiacze pomp — Wencel i

Otawa. Montażem kierują wybitni 
fachowcy radzieccy pod kierowni­
ctwem inż. Szemiota.

Wielkimi krokami zbliża się 
dzień, kiedy z Jaworzna II popły­
nie energia, która zasili przemysł 
Śląska i wyrastające w woj. kra­
kowskim nowe obiekty przemysło­
we.

Przemysł gumowy
wykonał z nadwyżką plan Ri kwartału
ŁÓDŹ (PAR). Przykład rytmicz­

nego wykonywania zadań produkcyj 
nych dały w III kwartale rb. załogi 
zakładów podległych Centralnemu 
Zarządowi Przemysłu Gumowego.

Zakłady te wykonały plan wrześ­
niowy w 101,6 proc., zaś plan kwar­
talny przekroczyły o 3,5 proc. Szcze­
gólnie dobrą pracą wyróżniły się za­
kłady w Bydgoszczy i Grudziądzu, 
Fabryka "Regeneratu „Bolechowo" 
Łódzkie Zakłady Obuwia Gumowe­
go, Krakowskie Zakłady Przemysłu 
Gumowego „Semperit" i Fabryka Ce 
raty „Wojciechów".

Podstawą osiągnięć przemysłu gu­
mowego jest usilna praca uświada­
miająca prowadzona przez organiza­
cje partyjne i związkowe oraz spraw 
ne kierownictwo techniczne i admi­
nistracyjne.

Do czynu produkcyjnego podjęte­
go dla poparcia programu wyborcze­
go Frontu Narodowego i uczczenia 
XIX Zjazdu WKP(b) stanęło w prze­
myśle gumowym ponad 8 tys. robot­

ników, brygadzistów, majstrów i in­
żynierów. Postanowili oni do końca 
br. dać ponadplanową produkcję war 
tości 5,8 min. jzł. i przysporzyć go­
spodarce narodowej dodatkowej o- 
szczędności z tytułu obniżki kosztów 
własnych produkcji na sumę 1,9 min. 
zł. Zobowiązania są w szybkim tem­
pie realizowane.

Załogi poszczególnych zakładów 
przemysłu gumowego utrzymują mię 
dzy sobą ścisły kontakt i w razie po 
trzeby udzielają sobie nawzajem po­
mocy. Przykład tego rodzaju w spół 
pracy międzyzakładowej dali ostat­
nio majstrowie z przodujących zakła 
dów w Grudziądzu, przekazując swe 
doświadczenia majstrom z Łódzkich 
Zakładów Obuwia Gumowego. 
Dzięki tej pomocy Zakłady 
Łódzkie, które w II kwar­
tale br. nie wykonały planu, zdołały 
przełamać trudności przez uspraw­
nienie organizacji pracy na stanowi­
skach roboczych i obecnie dobrze 
realizują swe zadania.

Kandydaci na posłów u studentów
Wieczorowej Szkoły Inżynierskiej

Q erdecznymi oklaskami i okrzy- 
kami na cześć Polskiej Zjedno­

czonej Partii Robotniczej witają stu 
denci Wieczorowej Szkoły Inżynier 
skiej, wchodzącego na mównicę kan 
dydiata na posła do Sejmu, I sekre­
tarza Komitetu Wojewódzkiego Pol­
skiej Zjednoczonej Partii . Robotni­
czej tow. Feliksa Baranowskiego.

Dumą 1 radością błyszczą oczy 
Słuchaczy, kiedy mówca obrazuje 
wielkie osiągnięcia Polskiej Rzeczy­
pospolitej Ludowej, kiedy mówi o 
ogromnym rozmachu naszego budów 
nictwa, o .wzroście produkcji, o od­
budowie zniszczeń wojennych, o bu 
dowie nowych obiektów przemysło­
wych, kiedy przytacza dziesiątki fak 
tów i cyfr poświadczających wielką 
prawdę słów, że: „Poiska .przestała 
być krajem słabym i bezbronnym".

Z głęboką uwagą słuchają stu­
denci serdecznych słów kandydata, 
który zwraca się bezpośrednio do 
nich, który mówi o ich szczytnych 
obowiązkach, obowiązkach studenta 
Polski Ludowej, który mówi, że ich 
praca i ich nauka to wielki, to cen­
ny wkład, w realizację założeń pro­
gramu wyborczego Frontu Narodo­
wego. Gorące oklaski, jakimi studen 
ci przyjmują te słowa, są dowodem, 
że zapadły one głęboko w ich ser­
ca, że się z nimi solidaryzują, że 
uznają ich wielką prawdę.

* * *
Gorące oklaski witają również 

drugiego kandydata na posła do 
Sejmu Polskiej Rzeczypospolitej Lu 
dowej, generała Bronisława Półtu- 
rzyckiego.

Generał mówi o zaszczytnej roli 
inżyniera, technika w Polsce Ludo­
wej, mówi o serdecznej więzii łączą­
cej wojsko z narodem.

Raz po raz wznoszono okrzyki na

cześć Ludowego Wojska — oto od­
powiedź młodzieży.

* * *
— Niech ży.ją przodownicy pra­

cy! Naukowcy i studenci, przyszli 
inżynierowie tak witają ukazujące­
go się na mównicy kandydata na 
zastępcę posła Franciszka Kraszkie- 
wicza. Okrzykiem tym naukowcy i 
studenci wyrażają swój głęboki sza­
cunek dla klasy robotniczej, czoło­
wej siiły narodu, dla jej przodowni­
ków.

• * *
Teraz głos mają wyborcy.

, Wykładowca inż. Jan Harasimo­
wicz mówi o drogach rozwoju pierw 
szej wyższej uczelni technicznej na­
szego województwa, o serdecznej o- 
piece, jakiej doznawała i dozinaje 
ze strony Partii, mówi o szczytnej 
roli inteligencji technicznej. W imię 
niu wykładowców zapewnia, że pro 
fesorowie WSI z honorem reali­
zują założenia programu wybor­
czego Frontu Narodowego, że do 
łożą wszelkich starań, by absolwen­
ci WSI — jako inżynierowie — by­
li jak najlepszymi pracownikami so­
cjalistycznego przemysłu.

Zabierają głos studenci: Euge­
niusz Waliszko, Klemens Drążek, 
Zbigniew Filipowicz. Zabierają głos 
po to, żeby powiedzieć, żeby zapew 
nić kandydatów na posłów, że nie 
będą szczędzić sił, by wykonać za­
dania jakie naród polski postawi! przed 
sobą w swoim programie wyborczym.

— Nie będziemy szczędzić sił, by 
jak najlepiej opanować wiedzę, o- 
bejmierny stanowiska inżynierów 
jak najlepiej przygotowani do zawo 
du, wiemy, że ci co budują socja­
lizm muszą dużo umieć, naukę u- 
ważarny za swój patriotyczny obo-

wiązek — tak mówili studenci WSI, 
studenci Polski Ludowej.

WYBORCY TORUNIA SPOTYKA­
JĄ SIĘ Z KANDYDATEM NA 

POSŁA ZOFIĄ STAROS

TfT czasie spotkania w świetlicy 
” Dyrekcji Lasów Państwowych 

mieszkańcy Bydgoskiego Przedmie­
ścia serdecznie przyjęli kandydata 
na posła, sekretarza Komitetu Wo­
jewódzkiego PZPR — Zofię Staros. 
Wśiród zgromadzonych wyborców wi 
dać było robotników, naukowców 
UMK, pracowników umysłowych, 
licznie przybyła również młodzież.

Spotkanie odbyło się w serdecz­
nej atmosferze. Rozwinęła się żywa 
dyskusja.

— W Polsce Ludowej nastąpiły wiel­
kie zmiany. Weźmy chociażby mło­
dzież. Dziś młodzież może się uczyć, 
dziś mamy w Toruniu wiele nowych 
szkół, mamy Uniwersytet. Młodzież 
nie boi się bezrobbcta, na młodzież 
czekają socjalistyczne zakłady pra­
cy. Młodzież jest szanowana i ce­

niona przez Państwo Ludowe. Jed­
nym z dowodów tego wielkiego sza­
cunku jakim Państwo otacza mło­
dzież jest również fakt, że obniżono 
cenzus wieku przy prawie wybor­
czym. Dziś młodzież jest faktycz­
nym współgospodarzem Ludowego 
Państwa.

Program wyborczy Frontu Naro­
dowego, program szczęścia Ludowej 
Ojczyzny, jest również programem 
polskiej młodzieży. Młodzież nasze­
go miasta popiera go czynem pro­
dukcyjnym, popierać go będzie całą 
swoją dalszą, ofiarną pracą — po- 
wiedział ob. Masojda.

— Realizować program wyborczy 
Frontu Narodowego to znaczy również 
bezwzględnie zwalczać wszelkie prze­
jawy, wrogiej plotki i wrogiej dzia­
łalności. Miłość Ojczyzny jest nie 
rozerwalnie połączona z nienawiścią 
dla Jej wrogów — mówi ob. Mer- 
łich. Dalej mówi on o tym, że pro­
gram Frontu Narodowego to pro­
gram wszystkich patriotów, pro­
gram tych, którzy serdecznie kocha­
ją swoją Ojczyznę.

MOSKWA (PAP). Dziennik „Praw 
da" z dnia 8 bm. podaje: Na XIX 
Zjeździe WKP(b) obecne są, w cha 
rakterze gości, delegacje 44 bratnich 
partii komunistycznych i robotni­
czych:

Polska Zjednoczona Partia Robot­
nicza: tow. tow. B. Bierut, F. Mazur, 
E. Ochab.

Komunistyczna Partia Czechosło­
wacji: tow. tow. K. Gottwald, A. Za- 
potocky, V. Siroky.

Komunistyczna Partia Chin: tow. 
tow. Liu Szao-tsi, Zao Su-szi, Czen 
i, Wan Cza-sian, Liu Czan-szen.' Li 
Fu-czun.

Komunistyczna Partia Francji: 
tow. tow. M. Thorez, A. Lecoeur, R. 
Guyot, J. Vermeersch, J. Cogniot, R. 
Garaudy.

Komunistyczna Partia Włoch: tow. 
tow. L. Longo, R, Grieco, R. Montag- 
nana. P. Ingrao, E. Bonazzi, P. Ro- 
botti.

Węgierska Partia Pracujących: 
tow. tow. M. Rakosi, E. Geroe, I. Hi- 
das.

Rumuńska Partia Robotnicza: 
tow. tow. G. Gheorghiu-Dej, I. Ki- 
szyniewski, A. Moghioros.

Bułgarska Partia Komunistyczna: 
tow. tow. W. Czerwenkow, G. Czan- 
kow, T. Żiwkow, S. Dyłbokow, P. Pa- 
pazow.

Albańska Partia Pracy: tow. tow.
E. Hodża, R. Marko, F. Paczrami.

Komunistyczna Partia Hiszpanii: 
tow. tow. D. Ibarruri, S. Carrillo, V. 
Uribe.

Komunistyczna Partia Wielkiej Bry 
tanii: tow. tow. H. Pollitt, D. Golan.

Niemiecka Socjalistyczna Partia 
Jedności: tow. tow. W. Pieck, O. Gro- 
tewohl, W. Ulbricht, E. Schmidt, E. 
Honecker, E. Wirth, E. Grossman.

Koreańska Partia Pracy: tow. tow. 
Pak Den-ai, Pak En-bin, Pia Czer, 
Kim Ir, Pak Kym-czer.

Komunistyczna Partia Finlandii: 
tow .tow. W. Pessi, A. Aaltonen. I. 
Lechtinen, M. Riuemia, A. Chauta- 
la.

Komunistyczna Partia Niemiec: 
tow. tow. M. Reitnann, F. Heittner, 
G. Fink, H. Zellner.

Komunistyczna Partia Austrii: 
tow. tow. I. Koplenig, F. Fuernberg
F. Heider.

Mongolska Partia Ludowo - Re­

wolucyjna: tow. tow. D. Damba, Z. 
Dagwa.

Komunistyczna ■ Partia Indii: tow. 
A. K. Gopalan.

Komunistyczna Partia Szwecji: 
tow. tow. H. Hagberg, E. Karlsson.

Komunistyczna Partia Norwegii: 
tow. tow. E. Loevlien, I. Strand-Jo- 
hansen.'

Komunistyczna Partia Danii: tow. 
tow. A. Larsen, A. Jensen.

Irlandzka Socjalistyczna Partia 
Jedności: tow. tow. B. Barnasson, 
A. Sigursson, H. Jacobson.

Komunistyczna Partia Holandii: 
tow. tow. G. Vagenaar, P. de Groot.

Komunistyczna Partia Belgii: tow. 
tow. E. Lalmand, J. Gliniere, E. Pon- 
celet.

Komunistyczna Partia Grecji: tow. 
tow. N. Zachariadis, W. Bardzotas.

Komunistyczna Partia Luksembur 
ga: tow. D. Urbani.

Komunistyczna Partia Australii: 
tow. L. Sharkey.

Komunistyczna Partia Argentyny: 
tow. V. Codovilla.

Robotnicza Partia postępowa Ka­
nady: tow. M. Leslie.

Komunistyczna Partia Izraela: 
tow. tow. S. Mikunis, T. Tubi.

Komunistyczna Partia Turcji: tow. 
tow. M. Bilen, E. Eren.

Komunistyczna Partia Urugwaju: 
tow. R. Arismendi.

Ludowo - Socjalistyczna (komuni­
styczna) Partia Kuby: tow. tow. B. 
Roca, A. Escalante.

Ludowa Partia Iranu: tow .tow. R. 
Radmanesz, E. Tabari, M, Bograti, 
A. Kosemi, G. H. Frutan.

Komunistyczna Partia Wenezueli: 
tow. F. Bolanos.

Szwajcarska Partia Pracy: tow. 
tow. E. Voog, J. Vincen.t, M. Boden- 
mann.

Komunistyczna Partia Meksyku: 
tow. tow. D. Ensina, M. Terrasas,

Komunistyczna Partia Syrii i Liba 
nu: tow. H. Bachdasz

Komunistyczna Partia Chile: tow. 
L. Vergara.

Komunistyczna Partia Algeru: 
tow. tow. L. Buchali, R. Dałi-Bej.

Komunistyczna Partia Wolnego 
Obszaru Triestu: tow. B. Tominiec.

Dwóch przedstawicieli KC Komu­
nistycznej Partii Brazylii.

Przedstawiciele Komunistycznej
Partii Indonezji i inni.

Uroczystości święta narodowego
Niemieckiej Republiki Demokratycznej

Wtjkaz premii
wylosowanych w 3 i 4 dniu losowania

Narodowej Pożyczki Rozwoju Sił Polski
4 dzień

Premia zł 1000 — Nr : 69695, 86464, 133737.
163715, 178892, 196668, 205171, 232780, 284401".
355205, 462783, 474813, 474820, 644335, 721644,
727401, 734604, 778672, 822491, 873942, 873949,
877259, 893368, 937367, 968764, 985224.

Premia zl 500 — 26371, 35035, 47998, 49388, 
69691, 69699, 104164, 113274 113277, 127561,
128943, 140591, 154035, i54036, 163711, 166734.
227225. 227229, 232773, 232774. 287977, 310038
355208, 374593, 397689, 402166, 410901, 456 956, 
498676, 507593, 554802, 564641, 564917 570927
584979, 596094, 602043, 602048, 644767. 724843,
727402, 734605, 762285. 789602, 789603, 801601,
818348, 822497. 833139, 842030, 854639, 858995
873509. 903723, 903728, 907376, 930996, 941956,
969372, 975689, 982303, 982305. 985226, 988843
988846.

Premia zł. 250 — Nr 195S7, 19568. 26372, 
26374, 38583, 38792 . 38799 , 37903, 57908 , 69700, 
93974, 99533, 99997 104167, 104169, 117432,
126741, 126743, 127564, 1128949, 128950, 130063,
130065, 133734, 133795, 154033, 163587, 166733,
166739, 173894, 179000, 1831194, 2272134, 232776,
237476 , 237478, 242784 272266, 272267 , 278356,
284402, 287978, 292601, 292603 , 308704 , 314851,
322148 , 3221’49, 329264, 329268, 329270 355^04
374591, 374598, 451351, 451354 475137', 4»164oj
503.204, 964387 975690, 503207, 548071, 518075,
539323, 54C978, 554801, 554804, 554805 554807,
554308, 564642, 564645, 56491'4, 564915' 596091,
597151, 602044, 627227, 644333, 644334' 644340,
644768, 655842, 662809 680281, 632’717 , 700477,
721643, 724649, 724842, 744119, 744120, 767'522,
775160, 799271, 8C6B85, 811’2076, 818341, 818343, 
833133, 852677, 832679, 863994, 853990, 809721,
869722, 869723, 869725 877580, 879818. 879620,
383301, 893362-, 894410 . 903730, 912538, 937361,
937353, 945934, 969380.

Ponadto wylosowano 121 premii po zl 250 
oraz 1318 nremli po zł 150.

(Retlakoja nie odpowiada za ewentl. nieści­
słości w wyżajie),

Nowe brutalne prowokacje 
policji francuskiej 

wobec organizacji demokratycznych 
i postępowej prasy

BERLIN (PAP). We wtorek 7 bm„ 
z okazji trzeciej rocznicy proklamowa­
nia Niemieckiej Republiki Demokra­
tycznej odbyła się w Berlinie olbrzy­
mia manifestacja, w której wzięły 
udział setki tysięcy berlińczyków oraz 
liczne delegacje ze wszystkich krań­
ców Niemieckiej Republiki Demokra­
tycznej.

Ulice i place demokratycznego sekto 
ra Berlina były bogato udekorowane. 
Centralna manifestacja odbyła się na 
Placu Marksa-Engelsa, tonącym w po­
wodzi czerwieni i barw narodowych 
NRD. Nad główną trybuną, po obu 
stronach olbrzymiej flagi państwowej 
widniały na purpurowym tle portrety 
Stalina i Piecka.

Wśród burzliwych owacji wieloty­
sięcznych rzesz berlińczyków, o godzi­

nie 11 zajęli miejsca na trybunie hono­
rowej: Prezydent Wilhelm Pieck, Prze 
wodniczący Prezydium Rady Najwyż­
szej ZSRR — Mikołaj Szwernik, prze­
wodniczący zagranicznych delegacji 
rządowych, przewodniczący Izby Lu­
dowej NRD — Dieckmann, członkowie 
Rządu NRD i Biura Politycznego SED, 
przedstawiciele Radzieckiej Komisji 
Kontroli. ’ -

Po odegraniu przez orkiestrę hym­
nów państwowych NRD i ZSRR, roz­
począł się pochód, który trwał przeszła 
5 godzin.

Imponująca manifestacja odbyła się 
pod znakiem spotęgowanej walki o po­
kój i zjednoczenie Niemiec, pod zna^ 
kiem niewzruszonej przyjaźni narodu 
niemieckiego z narodami ZSRR i kra­
jów obozu pokoju.

PARYŻ (PAP). Dziennik „Ce Soir" 
donosi, że w środę 8 bm. policja fr-an 
cuska rozpoczęła w Paryżu,'okręgu 
paryskim i wielu miastach Francji 
masową akcję rewizji w siedzibach 
wielu organizacji i wydawnictw de­
mokratycznych.

USA i Anglia zamierzają 
podarować Niemcom zachod­

nim 3 statki norweskie
OSLO (PAP). Norweskie minister­

stwo spraw zagranicznych opubliko­
wało oświadczenie, w którym stwier­
dza, że rząd norweski odmawia wy­
dania 3 statków przyznanych przez 
Stany Zjednoczone i Anglię Niem­
com zachodnim. Rządy USA i Anglii 
zapowiedziały wydanie rządowi w 
Bonn 53 statków handlowych, spo­
śród których trzy zostały zbudowa­
ne w Norwegii w okresie okupacji 
hitlerowskiej.

Oświadczenie norweskiego MSZ i 
podkreśla, że wspomniane trzy stat­
ki zostały zbudowane z polecenia nie 
mieckich władz okupacyjnych za pie 
niądze norweskie, stanowią więc 
własność Norwegii.

Rewizje odbyły się m. in. w redak 
cjach dzienników „Humanite" i „Ce 
Soir", w lokalu Federacji Republikań 
skich Oficerów Rezerwy, Republikań. 
skiego Związku b. Kombatantów, 
Związku Republikańskiej Mło­
dzieży Francuskiej, Związku Ko­
biet Francuskich, Biurze Kolporte­
rów Prasy jtd. Gmachy wydawnictw 
„Humanite1 ‘i „Ce Soir" były podczas 
rewizji otoczone kordonami gwardii 
ruchomej. Inspektorzy policji zacho­
wywali się podczas rewizji brutalnie, 
łamiąc przepisy obowiązujące przy 
dokonywaniu rewizji, plądrując sza­
fy i biurka, wyłamując zamki w 
drzwiach j traktując w sposób obra- 
źliwy osoby, znajdujące się w rewi­
dowanych lokalach. Dokonano sze­
regu aresztowań. O rewizjach w lo­
kalach organizacji postępowych do­
noszą również z Lille, Marsylii, Nan­
tes, st. Nazaire, Bordeaux, Nancy, 
La Rochelle, Limoges, Tuluzie, Rou­
en i in.

Wiadomość o tej nowej prowoka­
cji władz francuskich wobec demo­
kratycznych organizacji i prasy wy­
wołała głębokie oburzenie wśród po­
stępowych odłamów społeczeństwa 
francuskiego.

Złożenie wieńców 
pod pomnikiem żołnierzy radzieckich 
poległych przy zdobywaniu Berlina

BERLIN (PAP). We wtorek 7 bm., 
w ramach obchodu święta narodowego 
NRD odbyła się w Parku Treptow w 
Berlinie uroczystość złożenia wieńców 
u stóp Pomnika Żołnierzy Radzieckich, 
poległych w walkach o Berlin.

Wieńce złożono od radzieckiej dele­
gacji rządowej, Biura Politycznego 
SED, Rządu ŃRD, Izby Ludowej, Pre 
zydium Rady Narodowej Frontu Naro­

dowego Niemiec Demokratycznych, od 
misji dyplomatycznej ZSRR, delegacji 
rządowych krajów demokracji ludowej, 
od mas pracujących Berlina i Niemiec 
kiej Republiki Demokratycznej.

Na zakończenie uroczystości orkie­
stra odegrała hymny państwowe NRD 
i Związku Radzieckiego, po czym odbył 
się wiec, na którym przemawiał wice­
premier NRD — Paul Scholz.

Przedstawiciele Radzieckiej Komisji Kontroli 
protestuję przeciwko prowokacjom 

policji zachodnio-berlińskiej

Krajowa narada aktywu ZSCh
WARSZAWA (PAP). 7 bm. rozpo­

częła się w Warszawie 2-dniowa Krą 
jowa Narada Aktywu ZSCh, która 
opracowuje wytyczne pracy dla o-

Z kroniki dyplomatycznej
WARSZAWA (PAP). — W dniu 

8 bm. ambasador., nadzwyczajny i 
pełnomocny Chińskiej Republiki Lu 
dowej w Polsce pan Tsen Jun - 
czuan złożył wiizytę przewodniczące 
mu Prezydium Rady Narodowej w 
m. st. Warszawie Jerzemu Albrech­
towi.

gniw organizacyjnych związku, dla 
działaczy i mas członkowskich w o- 
kresie, poprzedzającym wybory.

Dotychczasową pracę Związku Sa­
mopomocy Chłopskiej w kampanii I 
przedwyborczej i wytyczne dalszej 
działalności przedstawił w dłuższym 
referacie prezes Zarządu. Głównego 
ZSCh Józef Ozga-Michaiski.

W czasie obrad działacze ZSCh go 
raco powitali obradujący w Moskwie 
XIX Zjazd WKPfb). Gdy prezes Ozga 
-Michalski mówił 0 tym historycz­
nym Zjeździe zebrani, wyrażając 
swe serdeczne uczucia, długo mani­
festowali na cześć Partii Lenina — 
Stalina, na cześć Chorążego Pokoju,

BERLIN (PAP). Pełniący obowiązki 
przedstawiciela Radzieckiej Komisji 
Kontroli w Berlinie A. Rassadin wy­
stosował do komendanta francuskiego 
sektora Berlina pismo treści następu­
jącej:

Dnia 29 sierpnia 1952 r. duża grupa 
policjantów dokonała prowokacyjnego 
napadu na stację kolei miejskiej Wed- 
ding, przy czym policjanci bestialsko 
pobili kilku kolejarzy i pasażerów, hio 
rących udział w pogrzebie pracownika 
kolei — Fritza Śchernhera. Pałkarze 
faszystowscy ciężko poranili mieszkan­
kę wschodniego sektora Berlina Klin­
ger. którą w stanie groźnym przewie­
ziono do szpitala Nord-Mark, Podczas 
nąpadu policja aresztowała około 20 
kolejarzy.

Nieustanne bezeceństwa pozostającej 
pod Pańską kontrolą policji zachodnio- 
berlińśkiej powodują dezorganizację w 
pracy berlińskiego transportu miejskie­
go, wywołują oburzenie pracowników 
berlińskiej kolei miejskiej i mieszkań­
ców Berlina domagających się natych­
miastowego położenia kresu podobnym 
prowokacjom.

W związku z powyższym domagarrt 
się ukarania osób winnych prowokacyj 
nego napadu na stację Wedding j od­
szkodowania za wyrządzone straty. 
Jeętem zmuszony podkreślić, że konty­
nuowanie podobnych prowokacji nię 
może nie odbić się na pracy berliń­
skiego węzła kolejowego, przy czym 
odpowiedzialność za to spada na wła­
dze tolerujące lub popierające takie 
bezprawia. Proszę o powiadomienia 
mnie o podjętych krokach.

Rząd albański protestuje 
przeciwko naruszeniu albań­
skiego obszaru powietrznego 

przez samoloty włoskie
TIRANA (PAP). Ministerstwo Spraw 

Zagranicznych Albańskiej Republiki Lu 
dowej doręczyło misji włoskiej w Tira­
nie notę, w której protestuję przeciwko 
ponownym wypadkom naruszania gra­
nic powietrznych Albanii przez samo­
loty włoskie.

3 dzień
Premia zł 10000 nr 3S0206.
Premia zł 5000 nr 202678.
Premia zł 1000 33262. 46720, 79650, 132541, 

210578, 218107, 246121, 440337, 511262,
516132 599435, 640670, 656267, 722584,
962407, 979952, 986866.

Premia zł 500 16694, 16699 46719, 52205, 
56624, 79705, 109130, 146854, 193550, 202671, 
202674, 208296. 212956, 246122, 256041. 256042. 
273185, .273188, 273190 343275, 464493, 471051, 
471057, 494511, 513878 535459, 596127,
617730, 638597, 662830, 685365, 711593,
720533, 758271, 758280, 766411, 766417,
766420, 787012, 797451, 797453, 805965 818405, 
829201, 833044, 833047, 833050 ' 841618, 
875890, 878055. 878060, 883477. 893991, 951894, 
952583, 952589, 971437, 986219, 986862, 
986864.

Zł. 250 nr 15380, 16691 19988, 39992,
40000, 46713 47933, 47939, 52201, 56626, 66153, 
66159, 79706. 79710, 118313 118665. 132548, 
146855, 146858 208291, 210612, 210618,
218101, 251167, 258202, 258205, 273181
275504. 283173, 347255, 347258, 347259,
394508, 404690, 432336,. 432339, 440331,
440332, 4403331, 440882, 463135,
464497, 471056 471059, 508855, 513875,
535453, 583741, 583749, 589413, 589550,
596124, 599437, 600994. 600997, 606017,
606485, 606488 617726, 622281, 625505,
634562, 656262, 656264, 662828, 683212.
683213 683219, 683220, 685366. 711594.
718488. 747417, 747418, 747419, 758273,
758277, 761557, 766416, 775181, 775590,
787020 797458. 829202, 833041. 834763,
834770. 849545, 864741, 871626. 875882,
899334. 899340 913520, 920680. 922638,
92670" 939304, 944744, 974013, 947017,
974019. 975424, 975425, 975429. • 979955,
986220. 986863 995582. 995584.

Ponadto wylosowano 1252 premie po zł 
1505
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Obrady XBX /jdidu WKP(b)

Dyskusja nad referatami sprawozdawczymi
KC WKP(b) i Centralnej Komisji Rewizyjnej WKP(b)

Przebieg posiedzeń w dniu 7 października
MOSKWA (PAP). Agencja TASS donosi:
Dnia 7 października w wielkiej sali Pałacu Kremlowskiego XIX Zjazd 

WKP(b) kontynuował swe obrady. Na posiedzeniu rannym, któremu 
przewodniczył N. A. Bułganin, toczyła się w dalszym ciągu dyskusja 
nad referatami sprawozdawczymi KC WKP(b) i Centralnej Komisji Re­
wizyjnej WKP(b).
Jako pierwszemu przewodniczący 

udziela głosu Kebinowi (Estońska 
SRR)

W sprawozdaniu Komitetu Central 
nego — mówi Kebin — sekretarz 
KC Malenkow podsumował wyniki 
pracy Partii w okresie, który upły­
nął od jej XVIII Zjazdu. Są to wy­
niki wspaniałe! Osiągnięto je dzięki 
genialnemu kierownictwu Wodza i 
Nauczyciela naszej Partii — Towa­
rzysza Stalina. Komunistyczna Par­
tia Estonii szczęśliwa jest, że od ro­
ku 1940, jako jeden z oddziałów Wiel 
kiej Komunistycznej Partii Związku 
Radzieckiego, uczestniczy w tej wiel 
kięj twórczej pracy.

Na przykładzie Radzieckiej Esto­
nii- Kebiri ilustruje niezmierną wyż­
szość socjalizmu, który wyzwolił 
drzemiące w masach ludowych siły 
twórcze oraz mówi o wielkiej orga­
nizatorskiej roli Partii i o triumfie 
leninowsko - stalinowskiej polityki

L. P. Beria stwierdza:
Partia Komunistyczna — pod przewodem 
Towarzysza Stalina — doprowadzi nasz kraj 
do wymarzonego celu — do komunizmu

Głos otrzymuje następnie L. P. 
Beria. Zjazd wita burzliwymi, dłu­
gotrwałymi oklaskami jednego z naj 
bliższych współpracowników Wiel­
kiego Stalina.

W życiu naszej Partii i narodu ra­
dzieckiego — mówi Beria — dwa wy 
darzenia zajmują szczególne miejsce 
w okresie od XVIII do XIX Zjazdu. 
Pierwszym z nich jest Wielka Woj­
na Narodowa, w wojnie tej zdecydo­
wały się losy naszej Ojczyzny oraz 
losy państw i narodów Europy i 
Azji. Związek Radziecki obronił swą 
niepodległość, pobił na głowę wroga 
i dzięki temu uratował ludzkość i jej 
cywilizację. Promotorem i organiza­
torem wielkiego zwycięstwa narodu 
radzieckiego była Partia Komunisty 
czna, kierowana przez Towarzysza 
Stalina. Było to wielkie szczęście dla 
naszej Partii, dla wszystkich naro­
dów ZSRR — oświadcza Beria wśród 
gromkich oklasków delegatów — że 
w tym ciężkim okresie na czele Pań­
stwa Radzieckiego i jego Armii stał 
Józef Stalin. Zwycięstwo narodu ra­
dzieckiego dowiodło całemu światu, 
że niezłomna jest siła 1 potęga nasze­
go socjalistycznego państwa.

Nie wszyscy jednak wyciągnęli 
wniosek z lekcji historii. Imperiali­

narodowościowej. W krótkim czasie 
Estonia Radziecka, przy braterskiej 
pomocy wielkiego narodu rosyjskie­
go i wszystkich narodów ZSRR, prze 
kształciła się z kraju rolniczego z go 
spodarką chłopską rozbitą na drobne 
zagrody, z dawnej przybudówki mo­
carstw imperialistycznych — w re­
publikę o wysoko rozwiniętym prze 
myślę i o rolnictwie socjalistycznym. 
Stworzony został nowy potężny prze 
mysł gazowo-łupkowy.

Mówiąc o potężnym rozwoju me­
chanizacji rolnictwa, Kebin podkre­
śla głęboką mądrość wskazań Stali­
na, że tylko państwo może się pod­
jąć wyposażenia gospodarki rolnej 
w pierwszorzędny sprzęt techniczny, 
albowiem same kołchozy nie są w 
stanie temu podołać. Chłopstwo ko! 
chozowe Estonii dziękuje gorąco Par 
tii i Rządowi Radzieckiemu za wypo 
sażenie gospodarki rolnej w nową 
współczesną technikę.

ści amerykańscy, utuczeni na dwóch 
wojnach światowych, opętani obłęd­
ną ideą zdobycia 'panowania nad 
światem, znów pchają narody w ot­
chłań wojny światowej, chociaż nie 
ulega najmniejszej wątpliwości, że 
w razie rozpętania wojny przyśpie­
szą swe bankructwo i swoją zagła­
dę.

Sala przyjmuje te słowa burzliwy 
mi oklaskami.

Drugim niezmiernie doniosłym wy 
darzeniem w życiu Partii i narodu 
radzieckiego — mówi Beria — jest 
dalszy potężny rozwój gospodarki 
narodowej, który umożliwił podnie­
sienie poziomu naszego przemysłu 
2,3 r.aza w porównaniu z poziomem 
przedwojennym. Produkcja przemy­
słowa w ciągu ostatnich dwóch lit 
przewyższa o 22 proc, globalną pro­
dukcję przemysłową pierwszej i dru­
giej Pięciolatki.

Znaczną część swego przemówie­
nia, wysłuchanego z ogromną uwa­
gą, poświęca Beria niebywałemu w 
dziejach rozkwitowi narodów socja­
listycznych, co stanowi Wyraz tri­
umfu leninowsko - stalinowskiej na­
rodowościowej polityki naszej Partii 
Bolszewickiej. Nowe narody socjali­
styczne w latach władzy radzieckiej 

zmieniły radykalnie swe oblicze i roz 
winęły się w przodujące, nowocze­
sne narody.

Przed rewolucją stan uprzemysło­
wienia Azji Środkowej nie różnił się 
od stanu sąsiednich krajów — Tur­
cji, Irami, Afganistanu. Obecnie, w 
35 lat po Wielkim Październiku, Ka­
zachstan, Uzbekistan, Kirgizja, Ta­
dżykistan i Turkmenia, których lud­
ność wynosi łącznie 17 milionów o- 
soto, produkują 3 razy więcej energii 
elektrycznej niż grupa krajów Bli­
skiego Wschodu, licząca 156 milio­
nów mieszkańców.

Wszystko to pokazuje, jasno całe­
mu światu, jakie mogą być osiągnię­

Przemawiają przedstawiciele Obwodów 
Kaliningradzkiego i Rostowskiego

Czernyszew (Kaliningrad) mówi, że 
lata, które minęły między XVIII i 
XIX Zjazdem Partii, były zaiste o- 
kresem nowego triumfu polityki 
Partii Komunistycznej, triumfu nie­
zwyciężonych idei leninowsko - sta­
linowskich. Przekroczony został 
przedwojenny poziom przemysłu i 
rolnictwa, wzrosła niezmiernie po­
tęga polityczna i ekonomiczna Kra­
ju Rad, podniósł się jego autorytet 
międzynarodowy, dokonany został gi 
gemtyczny krok naprzód na drodze 
do komunizmu.

Czernyszew mówi dalej o powa­
żnych sukcesach, jakie osiągnęły 
masy pracujące młodego Obwodu 
Kaliningradzkiego. Stworzony został 
wielki przemysł socjalistyczny, wy­
posażony w przodującą technikę ra 
Aztecką, odbudowano, zrekonstruo­
wano 1 zbudowano od nowa setki 
przedsiębiorstw. Stworzono wielkie 
kołchozy, sowehozy, ośrodki maszy­
nowo - traktorowe i stacje meliora­
cyjne.

— Promienna jutrzenka pokoju i 
szczęścia — mówi Czernyszew — plo 
nie nad naszą Ojczyzną, oświetlając 
drogę wszystkim uciskanym i Wyzy­
skiwanym ludziom na całej kuli 
ziemskiej. Nasz kraj kroczy zdecydo 
wanie naprzód do komunizmu. Dó 
tego celu wiedzie nasz naród Wiel­
ki Człowiek, którego stalowa wola 
zwycięstwa, którego niespożyta enet 
gia jest natchnieniem do nowych 
zwycięstw. Człowiek, który jesty

Na mównicy delegaci Uzbeckiej, 
Tadżyckiej i Ormiańskiej SRR

Nijazow (Uzbecka SRR) stwier­
dza, że Uzbekistan jest główną bazą 
kraju w zakresie produkcji baweł­
ny, jedwabników, karakułów i juty. 
W roku 1951 dostarczono państwu 

cia narodów, które zerwały z impe­
rializmem i wyzwoliły się spod pa­
nowania obszarników i kapitalistów.

Dalej Beria mówi o wielkim naro­
dzie rosyjskim jako kierowniczej 
sile Związku Radzieckiego,

Przemówienie śwe Beria kończy 
słowami: Narody naszego kraju mo­
gą być przekonane, że Partia Komu­
nistyczna, uzbrojona w teorię mar- 
ksizmu-leninizmu, pod przewodem 
Towarzysza Stalina doprowadzi nasz 
kraj do wymarzonego celu — do ko­
munizmu.

Zjazd przyjmuje te słowa burzli­
wą owacją. Wszyscy wstają.

sztandarem Partii — nasz ukochany 
Towarzysz Stalin.

Po krótkiej przerwie obejmuje 
przewodnictwo Ł. M. Kaganowicz. 
Udziela on głosu Kisielowowi (Ro­
stów nad Donem).

Obwód Rostowski — powiedział 
Kisielów — silnie ucierpiał wskutek 
przejściowej okupacji niemiecko - 
faszystowskiej, ale w krótkim cza­
sie odbudował i znacznie rozszerzył 
swą gospodarkę. W ciągu ostatnich 
8 lat państwo zainwestowało w gos 
podarkę narodową obwodu kilka mi 
liardów rubli. Odbudowano i zbudo 
wa.no od nowa setki kopalń i zakła­
dów przemysłowych.

Kisielów kreśli wspaniały obraz 
wcielania w życie stalinowskiego 
planu przeobrażenia przyrody. Ży­
zne ziemie dońskie, zroszone woda­
mi Donu, chronione pasami leśnymi, 
dawać będą wkrótce niebywałe plo­
ny. Irygacja gruntów nawiedzanych 
dotychczas posuchą sprawi, że koł­
chozy i sowehozy obwodu, leżące na 
nawadnianych obszarach, będą mo­
gły dawać co roku Ojczyźnie do­
datkowo 40 milionów pudów pszeni­
cy i wiele innych produktów rol­
nych.

Kisielów krytykuje pracę Minister 
stwa Rolnictwa ZSRR w dziedzinie 
budowy systemów lrygacyfńy<.h. 
Końcową część przemówienia dele­
gat Kisielów poświęcił analizie nie­
dociągnięć i błędów w pracy organi 
zacji partyjnych, radzieckich i gos­
podarczych swojego obwodu.

znacznie więcej bawełny niż w r. 
1940. Dochody kołchozów w ciągu 
ostatnich trzech lat wzrosły przeszło 
trzykrotnie. Republika liczy obecnie 

około 2 tysiące kołchozów — milio­
nerów.

Jednakże — zaznacza mówca — 
organizacja partyjna republiki nie 
wykorzystała całkowicie możliwości 
zwiększenia produkcji bawełny. Są 
jeszcze kołchozy uzyskujące niskie 
plony. Bogaty sprzęt techniczny nie 
jest w rolnictwie wykorzystany w 
całej pełni.

Nijazow mówi następnie o o- 
gromnym znaczeniu inicjatywy koł­
chozów i organizacji partyjnych sze 
regu obwodów Uzbekistanu, które 
postanowiły przy pomocy państwa 
zagospodarować dziesiątki tysięcy 
ha nowych gruntów wykorzystując 
w tym celu społeczne fundusze koł­
chozów.

Delegat krytykuje Ministerstwa 
Uprawy Bawełny i Rolnictwa 
ZSRR za niedostateczne udzielanie 
pomocy republice w rozwiązywaniu 
problemów dalszego rozwoju upra­
wy bawełny.

Przemawiający następnie delegat 
Gafurow (Tadżycka SRR) mówi, że 
Partia dokonała ogromnej pracy w 
zakresie komunistycznego wychowa 
nia mas pracujących. Idee marksi­
zmu — leninizmu opanowały świa­
domość ludzi radzieckich, wyzwoli­
ły w nich wielką energię w walce 
o komunizm. Uchwały KC WKP(b) 
i wskazania Towarzysza Stalina pod 
niosły poziom, całej ideologicznej pra 
cy Partii, zadały druzgocący cios na 
cjonalizmowi, kosmopolityzmowi i 
innym przejawom wrogiej ideologii 
Twórcze dyskusje nad zagadnienia­
mi filozofii, biologii, językoznaw­
stwa, ekonomii politycznej wywarły 
ogromny wpływ na rozwój nauki ra 
Azteckiej. Vfie.lk.im wydarzeniem w 
życiu Partii i narodu było opubli­
kowanie w tych dniach pracy Towa 
rzysza Stalina “Ekonomiczne proble­
my socjalizmu w ZSRR".

Gafurow zaznaczył jednocześnie, 
że w Republice Tadżyckiej praca 
nad marksistowsko - leninowskim 
wychowaniem kadr nie stoi na na­

Zjazd zatwierdza sprawozdanie 
Komisji Mandatowej

Z wielką uwagą delegaci na 
Zjazd wysłuchali sprawozdania Ko­
misji Mandatowej. Przewodniczący 
Komisji Piegów zakomunikował, że 
po sprawdzeniu pełnomocnictw każ­
dego delegata Komisja Mandatowa 
stwierdziła, że wybory na Zjazd od 
były się wszędzie w całkowitej zgod 
nbści z uchwałą KC WKP(b) O nor­
mach przedstawicielstwa i o trybie 
wyborów delegatów na Zjazd. Kon­

leżytym poziomie; w pracy ideologl 
cznej są istotne niedociągnięcia.

Mówiąc o ogromnej roli literatu­
ry, Gafurow oświadczył, że bohater­
skie czyny ludzi radzieckich wciąż 
jeszcze nie znajdują w literaturze 
godnego odzwierciedlenia. Dotych­
czas mało ukazało się dzieł, poświę 
conych najdonioślejszym proble­
mom współczesnej epoki. Podobna 
sytuacja istnieje w filmie radzie­
ckim. Pracownicy sztuki i filmu to­
czą niekończące się spory z pisarza­
mi o to, kto z nich ponosi większą 
winę za ten stan rzeczy. Gdyby po­
święcić pracy twórczej czas marno­
wany na te spory, można byłoby 
mieć wiele dobrych widowisk w tea 
trach 1 wiele dobrych filmów na 
ekranach.

Mówiąc o rozkwicie ekonomicz­
nym ZSRR delegat Arutłnow (Or­
miańska SRR) podkreślił, że roz­
wój przemysłu następował nie tyl­
ko w rejonach centralnych, lecz i w 
odległych rejonach Związku Radzie­
ckiego. Wymowną ilustracją tego 
stanu rzeczy jest Armenia Radzie­
cka, gdzie rozwija się wspaniale 
przemysł, rolnictwo i kultura. Tak 
na przykład globalna produkcja za­
kładów przemysłowych Armenii 
wzrosła w 1952 roku czterokrotnie 
w porównaniu z rokiem 1940.

Poruszając zagadnienia pracy ideo 
logicznej Arutinow zaznaczył, że 
nauka Towarzysza Stalina o języku 
dała nowy bodziec do rozwoju kul­
tury narodu ormiańskiego i otwo­
rzyła perspektywy dalszego rozwo­
ju nauki, literatury i sztuki — na­
rodowej w formie, socjalistycznej w 
treści. Uchwały KC WKP(b) w spra 
wach ideologicznych uzbroiły orga­
nizację partyjną Armenii do walki z 
przejawami burżuazynego nacjonali­
zmu i pomogły w marksistowsko - 
leninowskim wychowywaniu kadr.

W zakończeniu Arutinow omówił 
pracę organizacji partyjnych w sca­
lonych kołchozach.

ferencje i zjazdy partyjne, na któ­
rych wybrano delegatów, dowiodły 
niezachwianej jedności naszej Par­
tii. Partia nasza ■— mówi wśród o- 
klasków Piegów — przyszła na 
Zjazd zjednoczona i potężna., zespo­
lona ściśle wokół Komitetu Central 
nego, wokół swego Wielkiego Wo­
dza 1 Nauczyciela Towarzysza Sta­
lina.

(Ciąg dalszy na str. 4)

Między XVIII i XIX Zjazdem 
WKP(b) dwa fakty zajęły szczegól­
ne miejsca w dziejach świata. Jed­
nym jest wielkie zwycięstwo w woj 
nie, które dowiodło, że potęga mo­
carstwa socjalistycznego jest nie do 
pokonania. Drugi — to stworze­
nie warunków w ZSRR, umożli­
wiających przejście narodów radzie 
ckich od ustroju socjalistycznego 
do komunistycznego.

Te dwa historyczne fakty zna­
lazły pełne oświetlenie w referacie 
tow. Malenkowa. Te dwa history­
czne fakty najdobitniej odzwier­
ciedlają wyższość ustroju radzie­
ckiego nad kapitalistycznym, do­
wiedzioną i sprawdzoną w prakty­
ce 35 lat dziejów pierwszego w 
świecie kraju zwycięskiego socjali­
zmu:

W głębokiej analizie referatu 
plastycznie ukazał się przed naszy 
mi oczami obraz dwóch światów: 
imperialistycznego, dotkniętego 
śmiertelnie ogólnym kryzysem ka­
pitalizmu, miotanego sprzecznościa­
mi nie do usunięcia, i socjalistycz­
nego, rozwijającego się wspaniale 
i harmonijnie w oparciu o brater­
ską współpracę narodów. Blisko 
13-krotny wzrost produkcji prze­
mysłowej Związku Radzieckiego na 
przestrzeni lat 1929—1951 i niemoc 
produkcyjna krajów kapitalistycz­
nych, wyrażająca się w dreptaniu 
na miejscu, przerywanym jedynie 
podnietą, jaką przynoszą — i to 
najsilniejszemu państwu kapitali­
stycznemu, Stanom Zjednoczonym
— działania wojenne w latach 
1940—1944, a następnie najazd na 
Koreę i wyścig zbrojeń — to kon­
trast, charakteryzujący obecną sy­
tuację międzynarodową.

Dwa światy, dwa rynki świato­
we, dwa kierunki rozwoju: jeden
— socjalistyczny, którego żelaznym 
prawem jest coraz szersze zaspa­
kajanie wciąż rosnących potrzeb 
najszerszych mas pracujących; d’u 
gi — imperialistyczny, podporząd­
kowany prawu grabieży i wojny, 
trapiony trudnościami zbytu, bez­
robociem, kryzysami, niosący co­
raz większą nędzę mas.

Ogólny kryzys kapitalizmu — 
jak wskazuje tow. Malenkow — 
jest jeszcze pogłębiony przez zao­
strzające się sprzeczności między

POD PRZEWODEM WIELKIEGO STALINA
Stanami Zjednoczonymi, które je­
dynie wzbogaciły się na wojnie, a 
pozostałymi krajami kapitalistycz­
nymi. Sprzeczności te, zwłaszcza z 
Wielką Brytanią, „przybierają po­
stać jawnej wałki między monopo 
lami amerykańskimi i angielskimi 
o źródła ropy naftowej, kauczuku, 
kolorowych i rzadkich metali, siar­
ki, wełny, o rynki zbytu dla 
swoich towarów".

Dalszymi przyczynami pogłębie­
nia ogólnego kryzysu kapitalizmu 
są sprzeczności, jest kryzys syste­
mu kolonialnego wywołany ru­
chem narodowo - wyzwoleńczym 
krajów kolonialnych i zależnych 
oraz zaostrzającą się stale sprzecz­
nością między imperialistyczną bur 
żuazją, a klasą robotniczą. Ponad­
to sami imperialiści odcięli sobie 
dostęp do światowego rynku obo­
zu demokratycznego przez politykę 
dyskryminacji gospodarczej stoso­
waną. wobec Związku Radzieckie­
go, Chin i krajów demokracji lu­
dowej Europy i Azji.

Jest rzeczą charakterystyczną, 
że analiza sytuacji międzynarodo­
wej, dokonana przez tow. Maleńko 
wa, wywołała burzę bezsilnej 
wściekłości w prasie imperialisty­
cznej. Zwłaszcza obnażenie sprzccz 
ności między krajami imperialisty­
cznymi, sprzeczności udokumento­
wanych drastycznymi przykłada­
mi z Iranu, Egiptu, Tunisu i przy­
kładami Niemiec zachodnich i Ja­
ponii zaniepokoiło wodzirejów z 
Waszyngtonu i Londynu. „New 
York Times" i londyński „Times" 
usiłują osłabić wrażenie, wywoła­
ne referatem tow. Malenkowa, do 
wodzeniem, że te wszystkie sprze­
czności, których wyrazem jest sta­
le oskubywanie przez monopoli­
stów amerykańskich lwa brytyj­
skiego, to są takie sobie „spory w 
rodzinie, bez bitew". Można by 
wnosić z tych wypowiedzi, że nig­
dy między krajami imperialistycz­
nymi nie było wojen, że zawsze 
cechowała je współpraca, gdyby... 
gdyby nie historia — ta mistrzyni 
życia, która na przestrzeni wieków 
rejestruje ciąg wojen między pań­

stwami rządzonymi przez klasy po 
siadające.

Podporządkowując swą politykę 
przygotowaniom do nowej wojny, 
rządy kapitalistyczne wystawiły 
swe kraje na łup amerykańskiego 
imperializmu, który „występuje nie 
tylko jako agresor, lecz również ja 
ko żandarm świata, usiłujący zdła­
wić wolność wszędzie, gdzie tylko 
możliwe, 1 narzucić faszyzm. Prze­
ciwko temu żandarmowi narasta fa 
la nienawiści ze strony gnębionych 
przez niego narodów. Ona to jest 
jednym z bodźców, które miliony 
ludzi na całym świecie kierują do 
międzynarodowego ruchu w obro­
nie pokoju, któremu zagraża prze­
de wszystkim krwiożerczy, ludo­
bójczy imperializm amerykański. 
„Ten pokojowy ruch — stwierdza 
tow. Malenkow — nie ma na celu 
likwidacji kapitalizmu, albowiem 
nie jest on socjalistycznym, lecz 
demokratycznym ruchem setek mi 
lionów ludzi. Obrońcy pokoju wy­
suwają takie zadania i propmweje, 
które powinny przyczyniać do 
utrzymania pokoju, do zapobieże­
nia nowej wojny".

Kierowniczą siłą obozu pokoju 
jest Związek Radziecki, który na 
przestrzeni 35 lat swych dziejów 
był konsekwentnym, nieugiętym 
obrońcą pokoju. Polityka pokoju 
jest podstawą państwa socjalistycz 
nego, w którym nie ma klas zain­
teresowanych w wojnie, czerpią­
cych z niej zyski. Polityka pokoju 
nie wynika ze słabości, lecz prze­
ciwnie z potęgi ZSRR. „Nie boimy 
się — ostrzegł agresorów Towa­
rzysz Stalin w 'przemówieniu wy­
głoszonym na XVIII Zjeźdżie 
WKP(b), w przeddzień 2 wojny 
światowej — gróźb ze strony na­
pastników i gotowi jesteśmy od­
powiedzieć podwójnym ciosem na 
każdy cios podżegaczy wojennych, 
usiłujących pogwałcić nietykalność 
granic radzieckich". Prawdziwość 
tych słów odczuły na własnej skó­
rze bestie hitlerowskie, gdy żoł­
nierz radziecki zatknął zwycięski 
sztandar czerwony na Reichstagu 
„tysiącletniej Rzeszy". Odczuli to

Truman i Churchill, którzy liczyli, 
że hitlerowska machina wojenna 
zmiażdży kraj socjalizmu, a dziś 
widzą, że dzięki zwycięstwu radzie 
cklemu powstał w obozie imperia­
listycznym nowy wyłom obejmują­
cy trzecią część powierzchni kuli 
ziemskiej, dalsze 600 milionów lu­
dzi.

„Prowadząc nieugięcie politykę 
pokojowej współpracy ze wszyst­
kimi krajami — stwierdza z wyso­
kiej trybuny XIX Zjazdu tow. Ma­
lenkow —- Związek Radziecki u- 
względnia jednocześnie istnienie 
niebezpieczeństwa nowej agresji ze 
strony rozwydrzonych podżegaczy 
wojennych. Dlatego też umacnia 
on i będzie umacniać swą obron­
ność".

Pokój miłujące narody we wzmo 
żeniu sił Związku Radzieckiego i 
własnych widzą najwłaściwszą dro 
gę obezwładnienia ludobójców i u- 
trwalenia pokoju i niewzruszoną 
pewność ostatecznego zwycięstwa 
w wypadku, gdyby imperialistycz­
ni szaleńcy poważyli się sprowoko­
wać nową wojnę światową.

Radością napawają całą postępo­
wą ludzkość cyfry wzrostu procl.uk 
cji przemysłowej ZSRR, który już 
w ubiegłym roku podwoił produk­
cję w stosunku do 1940 roku, a 
zgodnie z dyrektywami XIX Zjaz­
du Partii Lenina i Stalina do no­
wego Planu 5-letniego w dalszym 
ciągu rozwinie swą potęgę. Z re­
feratu tow. Malenkowa, odsłania­
jącego z bezwzględną ostrością 
wszystkie hamulce na drodze roz­
woju i wskazującego sposoby ich 
usunięcia uczy się postępowa ludz­
kość, zwłaszcza my, w krajach de­
mokracji ludowej, jak buduje -się 
potężny gmach komunizmu, jak 
pomnaża się dobrobyt materialny 
i podnosi poziom kulturalny wszyst 
kich ludzi pracy. Nieogarnione są 
istotnie perspektywy społeczeń­
stwa komunistycznego, społeczeń­
stwa wysokiej kultury, w którym 
każdy robotnik i chłop będzie miał 
co najmniej średnie wykształcenie, 
w którym znikną sprzeczności mię 
dzy miastem i wsią, między pracą 

umysłową i fizyczną, w którym od 
formuły socjalistycznej „Od każde­
go według zdolności, każdemu we­
dług pracy" przechodzi się do for­
muły komunistycznej — „Od każ­
dego według zdolności, każdemu 
według potrzeb".

Do takiego społeczeństwa pro­
wadzi narody radzieokie, Partia 
Bolszewicka, Partia Lenina — Sta­
lina, Partia sławnych zwycięskich 
bojów klasowych z interwentami 
zewnętrznymi i z ich agenturami 
troekistowsko - buoharinowskimi 
wewnątrz kraju. Referat tow. Ma­
lenkowa zwraca uwagę na nie­
śmiertelne prawdy Lenina — Sta­
lina dotyczące stałego podnoszenia 
zwartości i siły komunistów. Sa­
mokrytyka i zwłaszcza krytyka od­
dolna. nieugięta dyscyplina par­
tyjna i państwowa, właściwy do­
bór ludzi i kontrola wykonania, 
nieustająca praca ideologiczna, sta 
łe jakościowe polepszanie składu 
Partii, która jest monolitem — 
stwarza siłę zdolną urzeczywistnić 
wszystkie plany, poprowadzić na­
rody radzieckie do najwyższego u- 
stroju społecznego, do komunizmu.

Tę wspaniałą drogę oświetla ludz 
kości wielka nauka Marksa — En­
gelsa — Lenina — Stalina. „Par­
tia nasza — stwierdza tow. Malen­
kow — silna jest tym, że kieruje 
się w całej swej działalności teorią 
marksistowsko - leninowską. Jej 
polityka opiera się na naukowej 
znajomości praw rozwoju społecz­
nego. Historyczną zasługą Lenina 
i Stalina jest twórcze rozwinięcie 
nauki marksistowskiej, twórcze jej 
stosowanie przy każdym nowym 
zwrocie dziejowym".

Właśnie teraz, gdy narody radzie 
ckie budują podstawy ustroju ko­
munistycznego', opublikowana zo­
stała genialna praca Towarzysza 
Stalina: „Ekonomiczne podstawy 
socjalizmu w ZSRR". Praca ta u- 
ogólnia doświadczenia Związku Ra 
dzieckiego, odsłania prawa rządzą­
ce produkcją społeczną i podziałem 
dóbr materialnych W społeczeń­
stwie socjalistycznym, definiuje 
naukowe podstawy rozwoju eko­

nomiki socjalistycznej, wskazuje 
drogę stopniowego przechodzenia 
od socjalizmu do komunizmu.

Historyczny XIX Zjazd WKP(b) 
stoi pod znakiem odkrycia przez 
Towarzysza Stalina podstawowego 
prawa ekonomicznego współczesne 
go kapitalizmu i podstawowego 
prawa ekonomicznego socjalizmu. 
„Te podstawowe prawa ekonomicz 
ne świadczą — mówi tow. Malen­
kow — że podczas gdy w społe­
czeństwie kapitalintycznym czło­
wiek podporządkowany jest bezli­
tosnemu prawu osiągania maksy­
malnego zysku, w imię czego ska­
zuje się ludzi na niewymowne cier 
pienia, nędzę, bezrobocie i krwa­
we wojny, to w społeczeństwie so­
cjalistycznym cala produkcja pod­
porządkowana Jest człowiekowi ■ 
jego rosnącymi nieustannie potrze­
bami. Na tym polega decydująca 
przewaga nowego, wyższego niż 
kapitalizm ustroju społecznego — 
komunizmu".

Nauka Marksa — Engelsa — Le­
nina — Stalina daje wszystkim par 
tiom komunistycznym i robotni­
czym niezwyciężoną siłę i umiejęt­
ność torowania nowych dróg w hi­
storii, odnoszenia zwycięstw w wal 
ce z silami wojny i wstecznietwa. 
Idęe Lenina — Stalina, wcielane 
w życie w Związku Radzieckim 
ped genialnym kierownictwem 
Wielkiego Stalina „oświetlają jas­
nym światłem rewolucyjnej teorii 
zadania i perspektywy walki mas 
ludowych wszystkich krajów prze­
ciwko imperializmowi, o pokój, de­
mokrację i socjalizm".

Również nasza Partia uczy się na 
wspaniałych wzorach Partii Leni­
na — Stalina, jak walczyć i zwycię­
żać, jak prowadzić naród naprzód, 
do socjalizmu wraz z całą postę­
pową ludzkością. Naród polski czci 
XIX Zjazd WKP(b) zobowiązania­
mi produkcyjnymi, których reali­
zacja przyspiesza zbudowanie so­
cjalizmu i wsłuchuje się z napię­
ciem W głos, który rozlega się dziś 
w Moskwy.

Oczy całej ludzkości skierowane 
są na odbywający się XIX Zjazd 
Partii Lenina — Stalina.
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(Dokończenie ze str. 3)
Na Zjazd wybrano 1192 delega­

tów z głosem decydującym i 167 de­
legatów z głosem doradczym. Wszys 
cy oni są obecni na Zjeździe.

Piegów przytacza dane dowodzące 
ogromnego wzrostu szeregów partyj 
nych, który jest dobitnym świade­
ctwem potężnej siły atrakcyjnej 
sztandaru Partii, bezgranicznej mi­
łości i wierności narodu radzieckie­
go wobec Wielkiej Partii Komunisty 
cznej.

Po raiz pierwszy reprezentowane 
są na naszym Zjeździe — mówi Pie 
gow — organizacje partyjne czte­
rech nowych Republik Związko­
wych — Łotewskiej, Mołdawskiej, 
Litewskiej i Estońskiej, zachodnich 
obwodów Ukrainy i Białorusi, mło­
dego Obwodu Kaliningradzkiego, Po 
łudniowego Saehalinu i Wysp Kuryl 
skich.

Sprawozdanie zawiera dane ilu­
strujące wzrost liczby podstawo­
wych organizacji partyjnych.

Posiedzenie wieczorne 
w dniu 7 października

Na posiedzeniu wieczornym 7 paź 
dziernika kontynuowana była dysku­
sja nad referatami sprawozdawczymi 
KG WKP(b) i Centralnej Komisji 
Rewizyjnej.

Przewodniczący Ł. W. Kaganowicz 
udziela głosu Bielajewowi (Barnauł)

Bielajew opowiada o niezwykle 
aktywnym udziale ludzi pracy Kra­
ju. Ałtajskiego w budownictwie ko­
munistycznym. Sybiracy, którzy wal 
czyli bohatersko na frontach Wojny 
Narodowej, którzy w latach wojny 
poświęcili wszystkie swe siły, wie­
dzę i doświadczenie umocnieniu za­
plecza, dokonują teraz chlubnych 
czynów na froncie pokojowej, twór­
czej pracy.

W projekcie dyrektyw w sprawie 
piątej 5-latki — stwierdza "dalej 
mówca — mowa jest o przeprowa­
dzeniu prac przygotowawczych do 
irygacji gruntów Stepu Kulundyj- 
skiego. Realizacja tego przedsięwzię­
cia przeobrazi radykalnie rolnictwo 
Kraju Ałtajskiego i przyległych ob­
wodów, zwiększy zbiory zboża, stwo 
rzy warunki sprzyjające rozwojowi 
hodowli i podniesieniu jej produk­
tywności.

O ścisłej więzi Partii z ludem mó­
wi Prass (miasto Mołotow). Partia 
Komunistyczna Związku Radzieckie 
go — oświadcza on — przyszła na

W bratniej rodzinie narodów ZSRR 
rośnie i krzepnie Karelo — Fińska 

Republika Radziecka
Jegorow (Karelo — Fińska SRR) 

podkreślił, że naród radziecki w la­
tach po XVIII Zjeździć zacieśnił jesz 
cze bardziej swą więź z Partią Bol­
szewicką. Podniosła się wydatnie 
świadomość socjalistyczna wielomi­
lionowych rzesz ludzi pracy, co znaj 
duje szczególnie dobitny wyraz w 
niebywałej aktywności politycznej 
i w twórczym zapale ludności. W 
bratniej rodzinie narodów Związku 
Radzieckiego rośnie i krzepnie Ka­
relo — Fińska Republika Radziecka. 
Nie pozostało w Karelii ani śladu z 
tego wszystkiego, co w przeszłości 
charakteryzowało ją jako zapadłą 
krainę kresową Rosji. Rozwinął się 
poważnie przemysł leśny, wyposa­
żony w nowoczesną technikę. Daje 
on co roku krajowi miliony metrów 
sześciennych drewna. Republika pro 
dukuje obecnie przeszło trzy razy 
więcej papieru niż w przedwojen­
nym 1940 roku. Wzrastają potowy 
ryb, rozwija się społeczna gospodar­
ka kołchozów. Znaczne są osiągnię­
cia w dziedzinie rozwoju kultury re 
publiki — narodowej w formie, so­
cjalistycznej w treści. W swej pra­
cy Partia Komunistyczna Republiki 
otoczona jest stałą troską Komitetu 
Centralnego WKP(b) i osobiście To­
warzysza Stalina.

Dalej mówca poczynił uwagi na te­
mat pracy szeregu ministerstw, któ­
re niewystarczająco pomagają repu­
blice w rozwoju ważnych gałęzi go­
spodarki.

Kubań jednym z wielkich 
gpichlerzy kraju

Ignatow (Krasnodar) ilustruje 
przykładami z życia Kubania Radzie 
ekiego wielkie zwycięstwa odniesio­
ne przez Partię w budowie komuni­
zmu.

Rozwój Radzieckiej Ukrainy
Korniejczuk (Ukraińska SRR) po­

święca pierwsze słowa swego przemó­
wienia bohaterskim czynom wielkie­
go narodu radzieckiego, kierowanego 
przez leninowsko-stalinowski Komi­
tet Centralny. W sercach ludzi — o- 
świadcza mówca — płoną gorące uczu 
eia bezgranicznej miłości i szczerej 
wdzięczności dla Organizatora wszyst 
kich historycznych zwycięstw, dla 
ukochanego Ojca i Nauczyciela — Jó 
zefa Stalina.

Jedno z największych zwycięstw 
naszej Partii — podkreśla Korniej- 
ceuk — polega na tym, że naród ra­
dziecki, wychowany na wielkich ide­
ach Lenina — Stalina, stał się nau­

Wśród delegatów znajdują się 
przedstawiciele 37 narodowości, pra 
cownicy partyjni i państwowi, pra­
cownicy socjalistycznej gospodarki i 
kultury. W pracy Zjazdu biorą u- 
dział znani działacze nauki i techni­
ki, przodownicy przemysłu i rolni­
ctwa, inżynierowie, agronomowie, 
nauczyciele, ekonomiści, lekarze, 
prawnicy.

Skład delegatów wskazuje — mó 
wi Piegów — że organizacje partyj­
ne wybrały na XIX Zjazd najlep­
szych, najaktywniejszych pracowni­
ków naszej Partii, tych, którzy wal­
czyli bohatersko o wolność i niepod 
ległość naszej Ojczyzny w latach 
Wojny Narodowej i którzy pracują 
ofiarnie nad wcieleniem w życie 
wielkiego stalinowskiego programu 
budowy komunizmu w naszym kra­
ju-

Zjazd zatwierdza jednomyślnie 
sprawozdanie Komisji Mandatowej.

swój XIX Zjazd otoczona powszech­
ną miłością. Ludzie radzieccy bez 
wahań i na zawsze powierzyli swój 
los Partii Lenina — Stalina i pod 
jej przewodem zdążają do wyżyn 
ludzkiego szczęścia — do komuni­
zmu.

Podkreślając wspaniałe sukcesy 
polityki industrializacji kraju, Prass 
przytacza jako przykład Ural Zachód 
ni, gdzie rozwijają się nieustannie 
najważniejsze gałęzie przemysłu cię­
żkiego. Masy pracujące Uralu — 
mówi Prass — z gorącą wdzięczno­
ścią i uznaniem nazywają swój 
szczęśliwy kraj Uralem Stalinow­
skim.

Przewiduje się uruchomienie tam 
w ramach piątej 5-latki Kamskiej 
Elektrowni Wodnej i rozpoczęcie bu 
dowy nowej wielkiej elektrowni wod 
nej na Kamie, Elektrowni Wotkiń- 
skiej. Jednakże nawet pdtem zaso­
by hydroenergetyczne Zachodniego 
Uralu wykorzystane będą zaledwie 
w 15 procentach. Wskazane jest — 
stwierdza mówca — zbudowanie sze 
regu wielkich i średnich elektrowni 
wodnych na rzekach Obwodu Moło- 
towskiego.

W przemówieniu swym Prass po­
ruszył również zagadnienie pracy 
przemysłu lekkiego i różne inne pro 
bierny gospodarcze.

Zaznacza on, że dzisiaj Kubań jest 
nie tylko jednym z wielkich spich­
rzów kraju, lecz również poważnym 
ośrodkiem przemysłowym. W ciągu 
ostatnich tylko lat zainwestowano kil 
ka . miliardów rubli w budownictwo 
przemysłowe tego kraju. Kubań daje 
Ojczyźnie obrabiarki, narzędzia, ropę 
naftową, cement, konserwy. Obecnie 
przystąpiono do budowy kombinatu 
dla wytwarzania czesankowych tka­
nin wełnianych, kombinatu bawełnia 
nego i innych przedsiębiorstw.

Na gruncie nieugiętego wcielania 
w życie polityki Partii w zakresie bu­
downictwa kołchozowego osiągnięto 
nowe sukcesy w gospodarce rolnej. 
Scalanie kołchozów umożliwiło bar­
dziej wydajne wykorzystanie pierw­
szorzędnej techniki, znaczne podnie­
sienie urodzajności.

Z każdym rokiem kołchozy i sow- 
chozy kubańskie zwiększają dostawy 
artykułów rolnych dla Państwa. W 
roku bieżącym Kubań dostarczył np. 
państwu o 23 miliony pudów pszeni­
cy więcej niż w roku 1940. Rośnie me 
chanizacja gospodarki rolnej. Zmecha 
nizowano już całkowicie orkę i siew, 
w 99 procentach zmechanizowano 
sprzęt zbóż i słonecznika itd. Organi­
zacje partyjne wychowały doskonałe 
kadry mechanizatorów, podniósł się 
znacznie poziom kulturalno - tech­
niczny chłopstwa kołchozowego.

Ignatow porusza kwestię wykorzy­
stania miejscowych zasobów wod­
nych do celów irygacyjnych i. energe­
tycznych. Na zakończenie oświadcza 
on, że komuniści Kraju Krasnodar- 
skiego porwą masy pracujące Kuba­
nia do wykonania zadań, które posta­
wi XIX Zjazd Partii i pod kierowni­
ctwem KC pod przewodem Towarzy­
sza Stalina wykonają je z honorem.

czycielem życia dla wszystkich naro­
dów świata. Ludy wielkich starożyt­
nych Chin nazywają go z głębokim 
szacunkiem i gorącą miłością swoim 
starszym bratem.

Naród rosyjski — mówi następnie 
Korniejczuk — na przestrzeni stuleci 
udzielał braterskiej pomocy Ukrainie.

W dalszym ciągu swego przemowie 
nia Korniejczuk omawia wszechstron 
ny rozwój Ukrainy Radzieckiej i prze 
ciwstawia temu rozkwitowi ponure 
i ciężkie życie mas pracujących w kra 
jach kapitalistycznych, gdzie działa 
wilcze prawo kapitalizmu.

Mówca nawołuje do czujności i bez 
względnej walki z najmniejszymi 

przejawami nacjonalizmu burżuazyj- 
nego.

Końcową część swego przemówie­
nia poświęca Korniejczuk krytycznej 
analizie działalności pisarzy radzie­
ckich i zapewnia Zjazd, że pisarze, 
kompozytorzy, malarze, wszyscy pra­
cownicy sztuki, którzy stworzyli nie­
mało dzieł wysoko cenionych przez 
cały naród radziecki, uczynią wszyst­
ko, aby obdarzyć radziecką Ojczyznę 
nowymi, napisanymi z talentem utwo 
rami, opromienionymi przez genialne 
idee Wielkiego Przyjaciela radziec­
kiej literatury i sztuki — Towarzysza 
Stalina.

Po przemówieniu Korniejczuka o- 
głoszono przerwę. Następnie delegaci 
i goście znów zajmują miejsca na sali.

Uczestnicy Zjazdu powstali z miejsc 
i burzliwymi owacjami powitali J. W. 
Stalina i jego wiernych współbojowr.i 
ków, którzy zasiadają w Prezydium. 
Pod sklepieniami Pałacu Kremlów- 
skiego rozlegają się okrzyki:

„Niech żyje Towarzysz Stalin!" „To­
warzyszowi Stalinowi — hurra!"

Rewolucyjny skok od 
ustroju feudalnego 

do socjalizmu w Kirgizji
Przewodniczący Ł. M. Kaganowicz u- 

dziela głosu Razzakowowi (Kirgiska 
SRR).

Armia Radziecka wykona z honorem 
zadanie ochrony twórczej pracy narodu 

radzieckiego
Głos otrzymuje delegat na Zjazd, 

Marszałek Związku Radzieckiego, mini 
ster Spraw Wojskowych ZSRR Wasi­
lewski, serdecznie witany przez zebra­
nych.

Wasilewski oświadcza, że żołnierze, 
sierżanci, oficerowie i generałowie 
Armii Radzieckiej ożywieni są wspól­
nymi z całym narodem uczuciami. Ko­
muniści — wojskowi i wszyscy żołnie­
rze radzieccy przyszli na XIX Zjazd 
Partii z nowymi sukcesami w wyszko­

Referat sprawozdawczy Centralnej Komisji Rewizyjnej WKP(b)
MOSKWA (PAP). — Agencja TASS donosi: P. G. Moskatow wygło­

sił na XIX Zjeździe WKP(b) referat sprawozdawczy Centralnej Komisji 
Rewizyjnej WKP(b). Mówca oświadczył m. in.:

W okresie sprawozdawczym Ko­
mitet Centralny Partii poczynił kro­
ki, zmierzające do dalszego podniie- 
sieniia finansowej dyscypliny i spra­
wozdawczości w organizacjach par­
tyjnych, dokonał całkowitej centra­
lizacji budżetu partyjnego, obejmu­
jącej wszystkie fundusze organów 
partyjnych.

W związku ze wzrostem liczeb­
nego składu Partii, rozszerzeniem 
sieci organów partyjnych i wzmoże­
niem ich działalności wydawniczej, 
zwiększył się również znacznie za­
kres pracy finansowo - budżetowej. 
W 1951 roku dochodowa część bud­
żetu Partii wzrosła w porównaniu z 
1939 rokiem 2,6 raza. Podobnie jak 
dawniej dochodową część budżetu 
stanowią głównie składki członkow­
skie i wpływy, jakie przynoszą wy­
dawnictwa organów partyjnych, 
przy czym fundusze wpływające w 
postaci składek członkowskich zna­
cznie przewyższają inne dochodowe 
pozycje budżetu.

Drugim ważnym źródłem docho­
dów budżetowych Partii są wpływy 
z dochodów wydawnictw organów 
partyjnych. W 1952 roku wpływy te 
wzrosły w porównaniu z 1940 ro­
kiem blisko sześciokrotnie i wyno­
szą w obecnej chwili 12 proc, całej 
dochodowej części budżetu.

Zadanie organów partyjnych po­
lega na tym, ażeby również na przy 
sizłość rozwijać jak najbardziej dzia 
łalność wydawniczą i usprawniać 
pracę organizacji wydawniczych.

Drugą część referatu Centralnej 
Komisji Rewizyjnej stanowi sprawo 
zdanie o rozchodowej części budże­
tu, o środkach zapewnienia dyscypli 
ny budżetowej i o środkach dalsze­
go polepszenia stanu gospodarki fi­
nansowej w organach partyjnych.

Przede wszystkim należy zwró­
cić uwagę na dwie szczególne cechy 
charakteryzujące rozchodową część 
budżetu. Po pierwsze — główną 
rozchodową pozycją budżetu jest za 
spakajianie potrzeb terenowych or­
ganizacji partyjnych. Odsetek funda 
szów przeznaczonych na ten cel 
zwiększa się z każdym rokiem. Wy- 
starczy powiedzieć, że w 1952 ro­
ku fundusze przeznaczane na potrze 
by terenowych organizacji partyj­
nych wynoszą 91 procent całości wy 
datków budżetowych Partii. Nale­
ży przy tym mieć na uwadze, że rów 
nież pozostałe 9 procent budżetu sta 
nowince wydatki centralnych instan 
cji ; Partii, obracane są w znacznej 
mierze n,a szkolenie i przeszkolenie 
kierowniczych kadr organizacji ob­
wodowych, krajowych i republikań­
skich.

Po drugie — znaczne środki bud 
żelowe przeznaczone są na szkole­
nie polityczne komunistów, na roz­
szerzenie .propagandy idei marksiz­
mu — lenónizmu. Np. w 1952 r. wy­
datki na te cele wynoszą około 20 
procent całego budżetu Partii.

Ze środków budżetowych Partii u-

Razzakow mówi o ogromnych sukce­
sach osiągniętych przez wszystkie re­
publiki narodowe, wszystkie na­
rody socjalistyczne. Dzięki niewzruszo 
nej przyjaźni narodów radzieckich, dzię 
ki nieugiętej realizacji leninowsko-sta- 
linowskiej polityki narodowościowej, 
naród kirgiski doszedł do niebywałego 
rozkwitu. Dokonał on rewolucyjnego 
skoku od ustroju feudalnego do socja­
lizmu, omijając kapitalistyczne sta­
dium rozwoju. Mówca przytacza fakty 
świadczące wymownie o wielkich osią­
gnięciach we wszystkich dziedzinach 
kirgiskiej gospodarki narodowej, kultu­
ry, nauki i sztuki. Radziecka Kirgiz]a 
— stwierdza on — rozwinie się jesz­
cze bardziej podczas nowej 5-latki!

Jednocześnie Razzakow poruszył spra 
wę niedociągnięć w kierownictwie go­
spodarki rolnej republiki. Poddał on 
krytyce szereg ministerstw, w szcze­
gólności Ministerstwo Rolnictwa ZSRR, 
którego pracownicy, pełniący kierown' 
cze funkcje, wyjeżdżają rzadko w te­
ren i nie udzielają republice praktycz 
nej pomocy w rozwiązywaniu konkret­
nych zagadnień.

leniu bojowym i politycznym, zespole­
ni jeszcze bardziej wokół gorąco kocha 
nego Wodza i Wielkiego Dowódcy — 
Towarzysza Stalina.

Nawiązując dalej do szczególnych 
cech obecnej sytuacji międzynarodo­
wej, Wasilewski podkreślił, że Związek 
Radziecki, stojący na czele obozu demo 
kratycznego, nieugięcie prowadzi poko­
jową politykę zagraniczną. Jednakże po 
kojowa polityka zagraniczna Związku 
Radzieckiego nie oznacza bynajmniej 
słabości militarnej.

Nowy gigantyczny program pokojo­

tnzymywane są następujące uczelnie: 
przy KC WKP(b) — Akademia 
Nauk Społecznych; Wyższa Szkoła 
Partyjna; roczne kursy przeszkole­
nia pierwszych sekretarzy Komite­
tów Obwodowych i Komitetów Kra 
jowych WKP(b) oraz KC Komuni­
stycznych Partii Republik Związko­
wych, przewodniczących Obwodo­
wych i Krajowych Komitetów Wy­
konawczych i przewodniczących Rad 
Ministrów Republik Związkowych i 
Autonomicznych; Kursy Leninow­
skie z dwuletnim okresem nauki; 
Wydział Korespondencyjny Wyższej 
Szkoły Partyjnej; roczne kursy kie­
rowniczych pracowników partyjnych 
i radzieckich; sześciomiesięczne kur 
sy przeszkolenia sekretarzy Miej­
skich i Rejonowych Komitetów Par­
tii; przy Komitetach Obwodowych, 
przy Komitetach Krajowych i KC 
Komunistycznych Partii Republik 
Związkowych — dwuletnie Szkoły 
Partyjne, dziewięciomiesięczne kur­
sy przeszkolenia pracowników par­
tyjnych i radzieckich, a przy KC 
KP(b) Ukrainy i przy KC KP(b) Gru 
zji — republikańskie trzyletnie Szko 
ły Partyjne. W wymienionych uczel­
niach pobiera naukę ogółem ponad 
35.000 osób. Na rozmaitych kursach 
zorganizowanych w ciągu ostatnich 
pięciu lat przeszkolono przeszło 
400.000 propagandzistów naszej Par­
tii.

Z finansowego budżetu Partii 
wydawane są corocznie znaczne su­
my na uzupełnienie stanu bibliotek 
Miejskich i Rejonowych Komitetów 
Partii.

Poważne kroki poczynił Komitet 
Centralny w okresie sprawozdaw­
czym w dziedzinie rozszerzenia ba­
zy materialne - technicznej wydaw­
nictw organów partyjnych. Przebu­
dowa drukarń i nabycie niezbędnych 
urządzeń poligraficznych umożliwi­
ło naszym wydawnictwom partyj­
nym rozszerzenie pracy i znaczne 
zwiększenie nakładu dzienników i 
czasopism. Jako przykład można po 
dać dzienniki „Prawda" i „Komso- 
molskaja Prawda", które w porów­
naniu z 1939 rokiem zwiększyły na­
kład prawie dwukrotnie. W tym sa 
mym okresie jednorazowy nakład 18 
czasopism drukowanych' przez wy­
dawnictwo „Prawda" zwiększył się 
półtorakirotnie.

Sprawdzając pracę aparatu partyj 
nego w dziedzinie szybkości i prawi 
dłowości biegu spraw, Centralna Ko 
misja Rewizyjna stwierdziła, że w 
okresie sprawozdawczym nastąpiło 
dalsze wzmocnienie aparatu partyj­
nego, podniósł się poziom polityczny 
i kulturalny kadr partyjnych i że 
wzrosło poczucie odpowiedzialności 
za wykonanie powierzonych spraw.

W zakończeniu swego przemówie­
nia Moskatow oświadczył:

Towarzysze I Komitet Centralny 
Partii i sekretarze KC otrzymują 
liczne listy, wnioski i podania od ro­
botników. kołchoźników, specjali­
stów w dziedzinie przemysłu i rol­

wego rozwoju Związku Radzieckiego, 
nakreślony przez Plan 5-letni — zazna 
cza mówca — zademonstruje znów 
przed całym światem ogromną żywot­
ną siłę socjalizmu i wielką przewagę- 
socjalistycznego systemu gospodarki 
nad systemem kapitalistycznym. Na 
straży historycznych, zakrojonych na 
miarę światową osiągnięć naszego na­
rodu, na straży jego wspanialej teraz 
niejszości i jeszcze wspanialszej przy­

Zjazd aprobuje linię polityczną 
i działalność praktyczną KC WKP(b)

Przewodniczący Ł. M. Kaganowicz 
komunikuje, że do Prezydium Zjazdu 
wpłynął wniosek o zakończenie dy­
skusji nad referatem sprawozdawczym 
KC WKP(b). Delegaci przyjmują ten 
wniosek jednomyślnie. .............

Malenkow zrzeka się słowa końco­
wego.

„Po wysłuchaniu i przedyskutowaniu referatu 
sprawozdawczego sekretarza KC WKP(b) tow. G. M. 
Malenkowa o pracy KC WKP(b), XIX Zjazd WKP(b) 
postanawia:

zaaprobować linię polityczną i działalność prak­
tyczną KC WKP(b)“.

Zaproponowana rezolucja uchwalona 
zostaje jednomyślnie wśród burzliwych 
długo nie milknących owacji całej 
sali. Wszycy wstają. Rozbrzmiewają 
okrzyki: „Niech żyje Towarzysz
Stalin!" „Chwała Wielkiemu Stalino­
wi!"

*«»
Ł. M. Kaganowicz komunikuje, że 

na XIX Zjeździe obecni są goście — 
delegacje partii komunistycznych i in­
nych bratnich partii robotniczych z 
krajów zagranicznych.

W imieniu Polskiej Zjednoczonej Par 
tii Robotniczej wygłasza przemówienie 
powitalne Przewodniczący Komitetu 
Centralnego PZPR Bolesław Bierut, wi 
tany gorąco przez Zjazd. (Przemówie- 

nictwa, uczonych, nauczycieli, leka­
rzy, oficerów i żołnierzy Armii Ra­
dzieckiej, inwalidów pracy i inwali­
dów wojennych, studentów różnych 
uczelni, w najrozmaitszych spra­
wach, mających częstokroć znacze­
nie państwowe i społeczne. Ludzie 
radzieccy, którzy gorąco pragną po­
móc naszej Partii i Państwu w reali­
zacji tych lub innych przedsięwzięć, 
w usunięciu pewnych faktów wypa 
czeń w pracy poszczególnych ogniw 
aparatu partyjnego i państwowego 
oraz organizacji gospodarczych j in 
nych, — zwracają się do Komitetu 
Centralnego WKP(b) wiedząc, że 
ich prośby i wnioski będą przez KC 
uważnie rozpatrzone.

Centralna Komisja Rewizyjna ko­
munikuje Zjazdowi, że wszystkie li­
sty wpływające do KC WKP(b) są 
skrupulatnie rozpatrywane przez 
kierowniczych pracowników aparatu 
KC. W celu sprawdzenia treści wie­
lu listów i oświadczeń,, wyjeżdżają 
w teren odpowiedzialni pracownicy 
KC. Niektóre oświadczenia były te­
matem dyskusji w Komitecie Central­
nym. Oprócz tego aparat KC. WKP(b) 
poczynił kroki, które umożliwiły 
wzmożenie kontroli nad nadaniem li 
storn odpowiedniego biegu i ich roz 
patrzeniem, jak również usprawnie­
nie ewidencji całej korespondencji, 
co umożliwia szybkie udzielanie 
wszelkich informacji w sprawie doku

Masy pracujące Pomorza 
witają XIX Zjazd WKP(b) 

dodatkowymi zobowiązaniami
(Dokończenie ze str. 1)

— Brygada młodzieżowa im. Ma­
riana Buczka — dział mechaniczny 
— zobowiązuje się przygotować całe 
stanowisko w nowopowstającej hali 
warsztatowej dla swej brygady.

— Brygada Grzegorczyka — dział 
kuźnia — wykona do dnia 15 listo­
pada br. trzy podstawy i trzy ko­
ryta do błotniarek oraz trzy osłony 
kół zębatych ponad plan.

Zobowiązania podjęli także pra­
cownicy działów: narzędziowni, głów 
nego mechanika, modelarni, biura 
konstrukcyjnego, działu kalkulacji, 
dyrekcji budowy oraz brygady insta- 
latorskie.

W uchwalonej rezolucji czytamy 
m. in.:

„Wzorując się na Waszych osiąg­
nięciach realizować będziemy nie­
złomnie zadania wytyczone nam 
przez program wyborczy Frontu Na­
rodowego. W tej gigantycznej walce 
i pracy naszego narodu, któremu 
przewodzi Polska Zjednoczona Par­
tia Robotnicza z jej Przewodniczą­
cym Towarzyszem Bierutem na cze­
le, przykładem i natchnieniem będą 
nam — historia, czyny i wskazania 
Wszechzwiązkowej Komunistycznej 
Partii (bolszewików)". .* * *

W wielkiej hali maszyn Toruń­
skiej Fabryki Wodomierzy i Zega­
rów odbyła się masówka poświęco­

szłości stoi czujnie Armia Radziecka.
Kończąc swe przemów"enie Wasilew 

ski powiedział:
Stan bojowego i operatywnego przy 

gotowania Armii Radzieckiej, jej goto­
wość mobilizactyjno-bojowa dają nam 
całkowite prawo zapewnienia Partii, 
Rządu i osobiście Towarzysza Stalina, 
że Armia Radziecka wykona z hono­
rem powierzone jej zadanie ochrony 
twórczej pracy narodu radzieckiego, o- 
brony interesów państwowych Związku 
Radzieckiego.

Zjazd przechodzi do powzięcia uchwa 
ły. Delegat moskiewskiej organizacji 
partyjnej Kapitónow wnosi o uchwale­
nie następującej rezolucji w spra-’ 
wje referatu. sprawozdawczego KG 
WKP(b): 

nie Bolesława Bieruta podajemy ni 
str. 1).

• • *
MOSKWA (PAP). Na posiedzeniu 

porannym XIX Zjazdu WKP(b) W 
dn. 6. X. br. przemawiali: Patoliczew 
(Białoruska SRR), Mielników (Ukra­
ińska SRR), Bagirow (Azerbejdżan- 
ska SRR), Snieczkus'(Litewska SRR), 
Michajłow (Moskwa),- Puzanow (Kuj 
byszew).

Na posiedzeniu wieczornym w dn. 
6 października zabrali głos w dysku­
sji: Kalnberżin (Łotewska SRR), Gri- 
szin (Obwód Stalingradzki), Jefimow 
(Kraj Chabarowski), Mgeladze (Gru­
zińska SRR), Fadiejew (Moskwa), 
Andrianow (Leningrad), Szajachme- 
tow (Kazachska SRR), Breżniew 
(Mołdawska SRR), Muratów (Tatar­
ska SRR).

mentów, które wpływają do Komite­
tu Centralnego Partii. Poważną pra 
cę prowadzą także terenowe organi­
zacje partyjne w związku z listami, 
oświadczeniami i zażaleniami napły­
wającymi od ludzi pracy. Niestety, 
nie wszystkie jednak terenowe orga­
ny partyjne rozpatrują w należyty 
sposób wpływające listy i zażalenia. 
Są jeszcze wypadki, gdy nadchodzą­
ce listy przesyła się do tych lub in­
nych organizacji i nie sprawdza, jak 
zostały załatwione.

Organizacje partyjne powinny u- 
sunąć niedociągnięcia w rozpatrywa 
niu listów i oświadczeń ludzi pracy, 
kieruj ąc się licznymi wskazaniami na 
szej Partii, Towarzysza Stalina o ko­
nieczności wnikliwego rozpatrywa­
nia listów ludzi pracy, listów człon­
ków i kandydatów partii, którzy ma 
ją prawo zwracania się z każdą spra 
wą i z każdym oświadczeniem do 
każdej instancji partyjnej aż do Ko­
mitetu Centralnego Partii włącznie.

Towarzysze! Przed Partią Komuni 
styczną i narodem radzieckim stoją 
nowe historyczne zadania na miarę 
światową — zadania dalszego urze­
czywistniania wielkich idei Lenina — 
Stalina.

Pod przewodem Towarzysza Stali­
na Partia nasza prowadzi naród ra­
dziecki szeroką i niezawodną drogą 
do komunizmu. (Burzliwe, długotrwa 
łe oklaski).

na historycznemu XIX Zjazdowi 
WKP(b). Nad stoiskami maszyn Ja­
na Nasarzewskiego, Henryka Cheł- 
miniaka i Zbigniewa Wożniewskie- 
go widnieją proporczyki zaciągnię­
tych want produkcyjnych.

Przodownicy pracy w imieniu 
poszczególnych działów zgłaszają 
podjęte zobowiązania.

Odlewnia wykona ponad plan 1 
tonę odlewów brązowych. Dział au­
tomatów wyprodukuje 9000 sztuk 
nakrętek; stolarnia wykona 50 
sztuk obudowań zegarowych; 
montaż zegarów — 25 sztuk zega­
rów; dział mechaniczny — 5000 
sżtuk wkrętów.

Zobowiązania indywidualne pod­
jęli:

Henryk Lipertowicz, który do 
dnia 25 bm. wykona 1400 kół prze- 
ciwzapadkowych i 2000 kół bębna 
kunowego.

Czesław Książkiewicz wykona 
detale do zaworka prostego i do 
wodomierzy.

Kazimierz Baszczyński podniesie 
wydajność pracy do 270 proc, przy 
polerowaniu kotwic i zapadek 
DZ—3.

Henryk Kochański podniesie wy 
dajność pracy przy frezowaniu kół 
zegarowych o IC proc.

Irena Dybowska podniesie wydaj 
ność pracy przy frezowaniu " ’>ni- 
ków zegarowych o 5 proc.
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O Bronisławie Rzytelewskiej
i załodze, z której wyrosła

Aby iyć lepiej, zamożniej!

Bronisława Rzytelewska dobrze 
zna życie, które nie szczędziło jej 
trosk. Największa tragedia spotkała 
ją w 47 roku. Ukochany syn Jurek 
utonął w Wiśle, ratując kolegę...

Wie Bronisława Rzytelewska, że 
życie nasze nie jest usłanie różami, 
że w niejedriej rodzinie nie przele­
wa się, choć jest o wiele le­
piej niż było przed wojną. Bo trud­
no było w kilka lat odrobić braki, 
biedę, cierpienia — przeklęty owoc 
kapitalizmu.

Gdy. w 1947 roku Bronisława Rzy­
telewska, już wtedy członek Partii, 
jako pierwsza wezwała załogę do 
współzawodnictwa, uczyniła to po 
to, aby przez wzrost produkcji rosły 
nowe, jasne doimy, rosły żłobki, ro-

Opowiem wam zdarzenie sprzed 
niewielu dni.

Taśma nr 4 Marty Łyczko, nie 
zawsze mogła się pochwalić należy­
tą jakością produkcji. Robotnice na 
taśmie zmieniały się często. Najtrud 
niej było obsadzić stanowisko na- 
kładaczki cholewek. Od rytmicznej 
pracy robotnicy na tym stanowisku, 
zależy i tempo pracy i jakość pro­
dukcji. Jeśli nakładączka niedbale cho­
lewki nałoży, tworzą się fałdy, pęche­
rze, opaski się odklejają. Cała taśma 
ma trudną pracę.

■ Od czasu, gdy na wniosek grupy 
partyjnej stanowisko to objęła Ha­
lina Gładysz — organizator grupy 
partyjnej, ' taśma zaczęła pracować 
rytmicznie.

Gdy więc załoga postanowiła przy 
stąpić do czynu dla poparcia pro­
gramu wyborczego Frontu Narodo­
wego i uczczenia XIX Zjazdu 
WKP(b) taśma nir 4 postanowiła — 
będziemy produkować 100 par obu­
wia tenisowego dziennie więcej po­
nad plan i to pierwszej jakości.

O takim zobowiązaniu nikt jesz­
cze w GZPG nie słyszał. Jak to?

— Godzić się bez zastrzeżeń tyl­
ko na samą primę? — Nawet naj­
lepsze taśmy dotychczas na to so­
bie nie pozwalały. A taśma nr 4 do 
niedawna kulała z jakością.

Towarzyszki z taśmy nir 4 były 
dotknięte, gdy szef produkcji Słup- 
kowski z powątpiewaniem wyrażał się 
o możliwości wykonania tak poważne­
go zobowiązania.

Ale taśma nr 4 nie zrezygnowa­
ła.

Nie wierzycie? — Nasza praca po 
każę, kito ma nację.

I od tego dnia systematycznie pro 
dukowały 100 par primy ponad 
plan, aż wreszcie 3 września pobiły 
rekord — 130 par obuwia ponad plan 
i znowu sama prima...

Wtedy to zapadło postanowienie.
—■ Rozpoczynamy pełnić warty 

dla uczczenia otwarcia XIX Zjazdu 
WKP(b) i dla uczczenia naszych wy­
borów. A więc do 26 października 
damy jeszcze 500 par ponad plan i 
ponad dotychczasowe zobowiązanie. 
Czyli mniej więcej 125 par ponad 
plan dziennie... primy!

I wtedy, przechodząc przez hale 
fabryczne w dniu, gdy Rzytelewska 
była na Zjeżdzie Przodujących Ko­
biet w Łodzi, przekonałem się, że 
jeśli cihce się napisać o Rzytelew­
skiej, to moiżnia napisać o dziesiąt­
kach innych przodownic.

Po.prostu .dlatego, że.- w- plękaysn-. 
rozwoju współzawodnictwa w 
GZPG, jest wielki wkład walki i 
pracy Bronisławy Rzytelewskiej, któ­
rej postawa pńży'TiilAcy 7dczy' dziesiąt' 
ki i setki innych robotnic.

Bronisława Rzytelewska zobowią­
zała się już wobec załogi, gdy przy 
jej taśmie śpiewano jej 100 lat, z 
okazji wysunięcia jej kandydatury,

Robotnice z taśmy nr 4 same mi 
zdradziły „tajemnicę" skąd zaczerp­
nęły siły i wiarę w wykonanie trud­
nego zadania.

...To przecież zgodnie z progra­
mem Frontu Narodowego. Dla dobra 
naszej Ojczyzny.

Gdy najlepszych spośród n.as wy­
bieramy na posłów do Sejmu, to ra­
dość wstępuje i sił dodaje.

Jan Grzędzielski

Średniorolny chłop Władysław Chejman z 
gromady Chrosno gmina Kruszwica, jest agi­
tatorem Gromadzkiego Komitetu Wyborczego 
Frontu Narodowego. Chejman zrealizował 
wszystkie swe tegoroczne obowiązki wobec 
Państwa. Niezależnie od tego sprzedał on 
ponad plan 1.471 kg zboża i sztukę trzody 
chlewnej.

„Gazeta Pom." — lot. Staniszewski

Było to przed paru dniami Zoba­
czyłem cię, jak wsiadałeś do natło­
czonego tramwaju i przecisnąłem 
się w twym kierunku. Nie widzie­
liśmy się dawno i byłem ciekaw co 
u ciebie słychać. Jechałeś niedaleko 
— na rozmowę nie wiele było cza­
su. Dowiedziałem się tylko, że po 
staremu jako tokarz pracujesz w 
swej fąbryoe, że warunki pracy bar 
dzo się zmieniły odkąd została roz­
budowana, że córka poszła na uni­
wersytet, a młodszy syn pracuje i 
uczy się. Zona nie pracuje, bo „niań 
czy*’ wnuki i nie przelewa się, choć 
zarabiasz nie najgorzej. Wysiadając, 
zdążyłeś jeszcze podać mi nowy a- 
dres i powiedziałeś: „wpadnij kie­
dyś, jeszcze nie urządziliśmy się, bo 
to masę pieniędzy kosztuje, ale mie­
szkanie ładne".

I wtedy pomyślałem, że choć nie­
raz naprawdę jest nie łatwo, choć się 
„nie przelewa", to jednak w twoim 
życiu i w moim, w życiu nas wszyst 
kich bardzo wiele się zmieniło. Choć 
nie zawsze tak szybko jakbyśmy 
chcieli, to jednak stale, systematycz 
nie polepszają się warunki pracy, 
mieszkania...

I będą nadal się polepszać. Bo to 
przecież od nas samych zależy, od 
naszego stosunku do pracy, od wy­
dajności naszej pracy, abyśmy z każ 
dym rokiem żyli zamożniej, dostat­
niej, by nasze dzieci uczyły się w 
coraz piękniejszych szkołach, aby 
coraz więcej było wygodnych i jas­
nych domów.

Pamiętamy jak ciężkie były pierw­
sze powojenne lata, ile trudności na­
potykaliśmy co dzień na swej drodze. 
Hitlerowski okupant spalił nasze do­
my, zniszczył nasze miasta, nasze 
szkoły, pozrywał mosty, zrujnował 
transport i przemysł. Dzięki komu zo 
stały odbudowane? Dzięki władzy lu­
dowej, dzięki naszym wysiłkom. Rząd 
ludowy od pierwszej chwili zatrosz­
czył się o miliony obywateli, nie 
szczędził wysiłków na odbudowę kra­
ju. I wysiłków tych nadal nie szczę­
dzi, by ludzie pracy żyli coraz lepiej 
i kulturalniej. Dlatego Państwo Lu­
dowe buduje rokrocznie wiele nowo­
czesnych fabryk, tysiące mieszkań, 
szkół i burs, sklepów, świetlic, sal 
teatralnych. Dlatego elektryfikuje 
wsie, popiera wszechstronnie rozwój 
rolnictwa, usprawnia transport w mia 
Stach.

Chcemy wszyscy żyć lepiej, dostat­
niej, wiemy, że nasz rząd ze wszyst­
kich sil stara się, by nasze pragnienia 
zrealizować.

I dlatego będziemy głosować za na 
szym programem, za programem za­
sobnego jutra, będziemy głosować na 
kandydatów Frontu Narodowego. A 
program mówi, że... „zwycięskie wy­
konywanie planów gospodarczych 
stwarzać będzie warunki dla systema 
tycznego zwiększenia zaopatrzenia 
ludności w artykuły żywnościowe i 
wyroby przemysłowe wszelkiego ro­
dzaju, dla zamożnego życia ludzi pra­
cy w mieście i na wsi“.

Nasz program, program Frontu Na 
rodowego — to dalsze na szeroką ska 
lę rozwijane budownictwo mieszka­
niowe.

Realizacja naszego programu, na 
który ty i ja, my wszyscy będziemy 
głosować, to całkowita odbudowa 
Warszawy i Wrocławia, Gdańska i 
■Szczecina, wielkie osiedla robotnicze, 
nowe miasta, takie jak Nowa Huta i 
Nowe Tychy. To usprawnienie komu 
nikacji, zaopatrzenie w wodę, wyposa 
żenie w kanalizację tych domów, któ 
re jej jeszcze nie mają.

Program Frontu Narodowego mówi 
o tym, że każde dziecko Xv mieście i 
na wsi będzie mogło ukończyć pełną 
szkołę siedmioklasową.

Program Frontu Narodwego mówi 
o tym, że zapewnimy średnie wy­
kształcenie wszystkim dzieciom w 
wielkich miastach i ośrodkach ■ prze­
mysłowych, jak również coraz liczniej 
szym rzeszom dzieci wiejskich.

Program Frontu Narodowego mówi 
o tym, że rozbudujemy sieć domów 
kultury i świetlic, klinik, szpitali i 
sanatoriów, że wybudujemy nowe 
stadiony i nowe boiska.

Twoje i moje, nasze osobiste prag­
nienia znajdują w programie Frontu 
Narodowego swój wyraz. Z twoich i 
moich, z naszych dążeń on się naro­
dził. I dlatego oddając swą kartkę wy 
borczą, swój głos na kandydatów 
Frontu Narodowego — tym samym 
głosujemy za realizacją naszych ma­
rzeń, naszych dążeń, gwarantujemy 
naszym dzieciom naukę, naszym rodzi 
nom dobrobyt, lepsze mieszkanie, lep 
szy odpoczynek i więcej rozrywek.

Zapewnimy zamożne życie ludziom 
pracy miast i wsi.

Żołn!erze Frontu Narodowego

WARSZAWA (PAP). Kilku chłop­
ców ze wsi Cieszęcin, gmina Gąlo- 
wice, pow. Wieluń: Błaszczkiewicz 
Mieczysław, Chr^tC. Tadeusz, Jusz­
czyk Seweryn, Weszka Leon i Grze­
siak Stanisław, w liście do Zarządu 
Głównego ZMP piszą m. in.t

„Sami dobrze nie pamiętamy, ale 
wiemy od ojców, jak to u nas było

Wykonali Plan Sześcioletni
Na początku września załoga Wy­

działu Produkcyjnego nr 1 Zjednoczo 
nych Zakładów Rowerowych w Byd 
goszczy przeżywała wielkie dni. Oto 
ogłoszono, że 9 towarzyszy spośród 
załogi wykonało zadania Planu 6-let 
niego. Wprawdzie niektórzy z nich 
wykonali swoją Sześciolatkę, już kil 
ka miesięcy temu, ale zanim dokład­
nie obliczono wyniki wspólzawodni-, 
ctw^, procenty wykonania norm na 
przestrzeni trzech lat — upłynęło 
sporo czasu.

W pierwszych dniach września, na 
dziedzińcu fabryki w odnowionej, 
świeżo pomalowanej gablotce wywie 
szono tablicę z nazwiskami towarzy 
szy, którzy wyprzedzili czas...

Jako pierwszy znalazł się na liście 
bezpartyjny Antoni Gieron. On ja­
ko pierwszy spośród załogi wykonał 
w dniu 28 kwietnia br. zadania Pla 
nu 6-letniego. Dzięki czemu osią­
gnął tow. Gieron taki sukces?

— Przez dłuższy czas myślałem — 
opowiada nam tow. Gieron — w jaki

Tow. Eugeniusz Jaskólski dba o swoją wal­
carkę, na której wykonuje przeciętnie 250 
proc, normy. Zakończył właśnie czyszczenie 
maszyn.

,.Gazeta Pom.*' — fot. Staniszewski

sposób ulepszyć swoją szlifierkę, że­
by podnieść wydajność pracy. Dosze 
dłem do wniosku, że jeżeli tarcze fil­
cowe, którć stosuje się w szlifierce 
będą trzy razy klejone, a nie jak do­
tychczas — dwa, wtedy przy tym sa­
mym nakładzie pracy podniesie się 
jej wydajność, wzrośnie procent wy­
konania normy.

Dyrekcja nie od razu nabrała prze 
konania do mojego wniosku racjona­
lizatorskiego. Wreszcie po uznaniu 
przez komisję racjonalizatorską slusz 
ności mojego projektu — zastosowa­
łem w swojej maszynie tarcze klejo­
ne potrójnie. I przeciętne wykona­
nie miesięczne mojej normy wynosiło 
276 proc.

Dzięki temu zadanie Sześciolatki 
wykonałem w dwóch latach 1 czte­
rech miesiącach, a w następnym mie 
siącu — w maju przekroczyłem swój 
Plan Sześcioletni o 3,3 proc.

Usprawnienie Antoniego Gieron® 
zastosowali na swoich szlifierkach 
współtowarzysze pracy.* * *

W maju wykonał zadania Planu 
6-letniego tow. Józef Wincek. Oprócz 
zastosowania potrójnie klejonych 
tarcz ustawił on kamień szlifierki w 
ten sposób, że tarł on równomiernie 
ze wszystkich stron. W niemałym 
stopniu przyczyniło się to do zwycię­
stwa.

Tow. Wincek, aktywny członek Pas 
tii i związku zawodowego, organiza­
tor grupy partyjnej w dziale szlifier 
ni dobrze zrozumiał swoje zadanie: 
do walki o plan mobilizuje współto­
warzyszy pracy własnym przykła­
dem.

— Do 27 sierpnia przekroczyłem 
już Plan Sześcioletni o 16 proc. Obec 
nie jeszcze bardziej wzmogę wydaj­
ność swojej pracy, bo świadomy je­
stem tego, komu moja praca służy. 
Wiem, że im lepiej i wydajniej bę­
dziemy pracować, tym silniejsza bę­
dzie nasza Ojczyzna, tym szybciej 
Zbudujemy socjalizm.

W okresie przygotowawczym do wybo 
rów, program Frontu Narodowego 
mobilizuje nas jeszcze bardziej do 
walki o przedterminową produkcję.

Wzmożona praca — oto nasza odpo­
wiedź imperialistycznym podżega­
czom. « « e

Tow. Eugeniusz Jaskólski, sześcio­

przekroczył zadania Planu 6-letnle- 
go o 4,5 proc.

Jego kolega Władysław Ziółkow­
ski, bezpartyjny, 27-letni szlifierz, 
dzięki stałemu wykonywaniu prze-

krotny przodownik, udekorowany 
zaszczytną Odznaką Przodownika 
Pracy jeden z inicjatorów i organiza­
torów ruchu współzawodnictwa w 
Zjednoczonych Zakładach Rowero­
wych — znalazł się również wśród 
tych, którzy zwycięsko wykonali 
Plan 6-letni.

Jaskólski wykonuje przeciętnie 250 
proc, normy — jest aktywistą partyj­
nym i związkowym. Pełniąc funkcję 
kierownika zakładowej ekipy łączności 
miasta ze wsią, wyróżnił się jako zdol­
ny organizator. A Sześciolatkę prze 
kroczył już tow. Jaskólski o przeszło 
10 proc. * * *

Pilny, sumienny, obowiązkowy, do 
bry pracownik, aktywny członek Par 
tii — oto jaką opinią cieszy się 
wśród załogi tow. Marian Żurawski, 
który wykonując przeciętnie 238 pro 
cent normy — do końca sierpnia br.

12 ronisławy Rzytelewskiej w do- 
mu nie zastałem. Wyjechała w 

tym dniu na Zjazd Przodujących 
Kobiet Miast i Wsi w Łodzi.

Rozmawiam ? jej mężem Francis? 
kiem, pracownikiem odcinka drogo­
wego PKP w Grudziądzu.

„Jak było wtedy? — Bronka po­
szła pracować do Halperinów, do 
Pe-Pe-Ge, znaczy się w 1924 roku. 
Miała wtedy chyba 16 lat. W dwu­
dziestym szóstym pobraliśmy się. Ja 
nie miałem stałej pracy. Brukarz z 
łaski magistratu. Pod zimę, przeważ 
nie byłem bez roboty. Mieszkaliśmy 
w barakach w „wesołym miastecz­
ku". Dziwi was nazwa. To był wi­
sielczy humor. Tam gromadziła się 
największa nędza z bidą, bearobo-

że nadal i to coraz lepiej walczyć 
będzie o szczęście, o siłę swej Oj­
czyzny.

Będzie nadal współzawodniczyć, 
będzie nadal swą pracą i słowem 
członka Partii, uświadamiać, że dzię 
ki współzawodnictwu Ojczyzna sta­
je się silniejsza, ludzie mądrzejsi, 
lepsi, zamożniejsi.

Będzie niedługo uruchomiony w 
GZPG żłobek dla 80 dzieci — marze 
nie setek robotnic sprzed kilkunastu 
lait spełni się wreszcie. Niedługo 
przybędą nowoczesne maszyny pro­
dukcyjne, które uczynią pracę lżej­
szą, załoga będzie miała własny, 
piękny dotm kultury.

I właśnie od załogi, od współza­
wodnictwa zależy czy takie wyda­
rzenia zostaną przyśpieszone, będą 
częstsze.

Tak jak to ‘ mówiła Bronisława 
Rzytelewska już w 1947 roku, gdy 
apel Wincentego Pstrowskiego zawi­
tał do GZPG.

Bronisława Rzytelewska i majster Władysław Kortaskiier, hadają jakość wyproduko­
wanego obuwia. „Gazeta Pom.“ — fot. Staniszewski

sła nowa 'Warszawa, Nowa Huta, 
aby rozrastało się nowe życie.

Wtedy było ich kilka — Rzyte- 
Je^ąkia,,Piątkowską,, Wolkowa, Ga­
jewska. Dziś?

Współzawodniczy cała załoga. 
Przykłady ofiarności, bojowej wal­
ki o plan znajdziesz w każdym od­
dziale, przy każdej bodaj taśmie, 
wśród partyjnych i bezpartyjnych, 
wśród ZMP-owców i niezorganizo- 
wanej młodzieży.

cie. Stamtąd wychodzili ludzie do 
strajków głodowych, dó ataku na 
stare, nieużywane koszary, aby w 
nich zamieszkać. Mieszkańców „we 

’ sołegO ''miaśtst»kaf‘'' dła.wiła .polio j<a 
granatowa. Posyłał ją pan wicepre­
zydent Grudziądza Michałowski, po 
seł z 1935 roku.

* * *
Ciężkie były lata i w 1926 r. i 

każdy następny rok był coraz gor­
szy. Żona Halperiina jeździła po Eu­
ropie, bawiła się w Monte Carlo, 
przegrywała majątek, do Berlina na 
operę jeździła, za pieniądze odebra­
ne mojej Bronce, z jej trudu i ta­
kich jak ona — Gajewskiej, Kujaw 
skiej, Wołkowej i setek innych.

Gdy Hailperinowie zbankrutowali, 
zamiast pieniędzy Bronka przyno­
siła dó domu talony do przyfabrycz 
negó sklepiku, za które kupowała 
chleb, sól i kaszankę.

Tak było. A pan poseł Micha­
łowski, dalej wyrzucał bezrobotnych 
z magistratu, gonił policją żony ro- 
botnikó^", którzy urządzali strajki 
głodowe w 36 i 37 roku. A pan po­
seł Mazur dalej wyzyskiwał robotni 
ków w fabryce octu. I gdzie to czło 
wiek kiedy myślał, że będzie towa­
rzyszy pracy, robotników do Sejmu 
wybierał. Powiem prawdę, że na- 

■ wet nie, interesowałem się wtedy, 
• kto będzie- wybrany, zresztą trudno 
było to przewidzieć, numery list nie 
zdradzały ludzi, tylko ich interesy, 
A interesy sanacyjnych posłów by­
ły nie nasze, wrogie nam. Ja tu mó 
wię, że o. posłach robotnikach się 
nie marzyło. Bo z prawdziwych 
przedstawicieli ludu z KPP, to w 
35 roku już żaden do Sejmu wejść 
nie mógł. A teraz moja żona, Bron­
ka, jest kandydatem na posła...

Że się z roku na rok zmieniała, 
to widziałem. Mówiliśmy o tym. U- 

: czyła się, czytała książki, pisała 
przemówienia na zjazdy, na konfe­
rencje — odmieniła się moja żona 
po 45 roku. A tych dyplomów co 
widzicie na ścianach, nad łóżkiem 
przybywało co roku.

To, że robotnica jest kandydatką 
na posła — to dla mnie od kilku 
lat nie dziwne. Bo przecież życie na 
Bzę i Konstytucja to zatwierdza. 
Ale, że to akurat moja żona, no sa­
mi rozumiecie.

• • *
Rzytelewska troszczy się o towa­

rzyszki pracy, dostrzeże najdrob­
niejszą pomyłkę w obliczeniu ich 
larobków. Stara się o swoją taśmę.

„Ja wam powiem towarzyszu. Ja. 
bym potrafił zarobić na siebie i na 
żonę. Ale ona pracy nie zostawi. Nic 
może "bez niej żyć, tak kocha swój ' 
zakład, swoją załogę, taśmę... dla­
tego nie chcą od niej odejść robot­
nice za żadne skarby “ — mówi Fnan 
Ciszek Rzytelewski.

Od innych robotnic dowiedziałem 
się, jak Rzytelewska zajęła się tro­
skliwie pewną młodą robotnicą, któ 
ra bumelowała -przy pracy i zada­
wała się z grudziądzkimi bikiniarza­
mi.

Teraiz dobrze pracuje, zawróciła 
pe złej drogi dzięki Rzytelewskiej;

NA ZDJĘCIU, od lewej: Józef Wincek, Antoni Gieron i Władysław Ziółkowski bada­
ją stan tarczy przy swych szlifierkach. „Gazeta Pom." — fot. Staniszewski

ciętnie 310 procent normy również za 
kończył i przekroczył swoją Sześcio­
latkę.

Dodajmy jeszcze nazwiska Stefa­
na Kurdelskieigo, Jana Kramarza, 
Stanisława Wojtowicza 1 Henryka 
Reszkowskiego — i oto mamy pełną 
listę zwycięskiego zespołu szlifier- 
ni Zjednoczonych Zakładów Rowero 
wych w Bydgoszczy. Wraz ze stałym 
przekraczaniem normy wzrósł rów­
nież zarobek poszczególnych towa­
rzyszy, przeciętnie o 200 zł.

Obecnie, nie tylko, że sami znacz­
nie już prżekroćzyli zadania Planu 
Sześcioletniego, ale poprzez szkole­
nie pomagają także współtowarzy­
szom w racjonalizowaniu pracy, w 
uzyskaniu coraz wyższej wydajności 
w stałym przekraczaniu norm.

Jest to ich wkład w nasze wielkie 
dzieło pokojowego budownictwa.

fom)

dawniej, kiedy na wsi był obszarnik. 
Pracę trudno było dostać, a u dzie­
dzica za dzień harówki zarobiło się 
tylko parę groszy. A i za to trzeba 
było dziedzicowi z daleka się kła­
niać.

Roboty w mieście też nie było. Nie 
którzy to aż do Niemiec na ,,saksy" 
jeździli na robotę, a lichwiarze i sek 
westratorzy hulali po wsi, ile tylko 
chcieli.

Dzisiaj jest całkiem u nas inaczej. 
Ziemi mamy więcej — dostaliśmy z 
reformy rolnej. Pracować jest co­
raz lżej — w gminie można, pożyczyć 
młocarnię i siewnik, a nawet trak­
tor.

Niektórzy wprawdzie narzekają, że 
nie można kupić pod dostatkiem wę 
gla, cegły, papy, gwoździ i innych to­
warów. Kupują jednak więcej niż 
przed wojną. Pewnie, że lepiej było­
by, żeby każdy mógł kupić wszystko 
co potrzebuje. Ale nie wystarczy tyl­
ko narzekać. To zależy-od nas, rzą­
dzimy przecież sami krajem, sami 
robotnicy i chłopi. €>t, .choćby spra­
wa węgla, który jest tak ważny i 
tak bardzo potrzebny w każdej fa­
bryce, w każdym domu i gospodar­
stwie. Przecież wiadomo, że bez wę­
gla nie można nawet gwoździa zro­
bić, ani podkowy okuć, a górników 
ciągle jest za mało.

Tadek rozmawiał na Zlocie w War 
szawie z młodymi górnikami. Mó­
wili mu, że oni potrzebują bardzo 
dużo ludzi do pracy, zapraszali go, 
żeby do nich przyjechał do roboty. 
Gdy nam Tadek o tym powiedział, 
tośmy zastanawiali się, dyskutowali 
ze sobą, naradzali się ze starszymi 
i wreszcie postanowili, że pojedzie- 
my w pięciu do węgla. Chcemy tam 
pracować, gdzie nas najbardziej po­
trzebuje nasza Ojczyzna.

Na wsi mówią nam, że w kopalni 
ciężka i trudna praca. Młodzi górni­
cy, którzy rozmawiali z Tadkiem, też 
mówili, że u nich bywa ciężko, że 
trzeba mieć dużo odwagi, wytrwa­
łości, zdyscyplinowania, że oni często 
muszą zwalczać nieporządki i biuro­
krację.

Ale my trudności 1 niewygód się 
nie boimy. Chcemy pójść tąm, gdzie 
jest najtrudniej, gdzie jesteśmy naj­
bardziej potrzebni. Chcemy iść do 
kopalni. Walka będzie trudna, ale 
tacy jak Waryński, Janek Krasicki 
i wielu innych, to nawet życia nie 
żałowali, żeby nam było dobrze.

Każdy z nas od małego myślał, że­
by dokonać w życiu coś niezwykłego, 
bohaterskiego. Nie wiedzieliśmy co. 
A teraz już wiemy. Pójdziemy na 
trudną pracę, do kopalni, dołożymy 
wszelkich sił, żeby jak' najlepiej 
przysłużyć się Ojczyźnie. Wiemy, że 
w pracy też można być bohaterem. 
Znamy takich bohaterów jak: Pstrow 
ski lub Markiewka, czytaliśmy o 
nich. I my chcielibyśmy być takimi 
bohaterami. Chcemy, żeby dumna z 
nas była nasza rodzinna wioska i ca­
ła Polska.

Dlatego prosimy Was, poślijcie nas 
do pracy na kopalnię"..

Chcemy pracować,
gdzie nas najbardziej potrzebuje nasza Ojczyzna

List młodych chłopców ze wsi Cieszęcin 
do Zarządu Głównego ZMP
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Z życia Partii
Wydział Propagandy Komite­

tu Miejskiego Polskiej Zjednoczo 
nej Partii Robotniczej w Bydgosz 
czy podaje do wiadomości, że w 
dniu 10 bm. o godz. 17 w Woje­
wódzkim Ośrodku Szkolenia Par 
tyjnego odbędzie się odczyt lek­
tora KC PZPR na temat: „Za­
gadnienia kampanii wyborczej"

Udział w odczycie powinni 
wziąć wszyscy członkowie Obwo 
dowych Komitetów Frontu Nar o 
dowego, agitatorzy, kierownicy 
pracy masowo - politycznej, pre­
legenci, wykładowcy, jak również 
aktyw partyjny i związkowy 
z wszystkich zakładów pracy.

400 tomów dziennie sprzeda je księgarnia
wydawnictw radzieckich „DOMU KSIĄŻKI"

ZEBRANIA REJONOWYCH KOMITETÓW 
OBROŃC0W POKOJU

(SB) Dnia 10 bm. o godz. 18 w szkole przy 
ul. 3 Września odbędzie się zebranie Rejono­
wego Komitetu Obrońców Pokoju nr 15 otaz 
Rejonowego Komitetu Obrońców Pokoju nr 13.

* * ♦
W dniu dzisiejszy on 9 bm. godz. 18 w sa­

li posiedzeń Prezydium Miejskiej Rady Na­
rodowej (w Ratuszu) odbędzie się zebranie 
obwodu 5.

WIECZÓR DYSKUSYJNY CZŁONKÓW
PTTK NA TEMAT PROGRAMU FRONTU 

NARODOWEGO
(B) Dnia 13 bm. o godz. 17 odbędzie się w 

Świetlicy Bydgoskich Fabryk Mebli przy ul. 
Podolskiej 5 wieczór dyskusyjny na temat 
programu Frontu Narodowego.

Na zakończenie wyświetlony zostanie film 
krótkometrażowy z VII Ogólnopolskiego Spły 
wu Kajakowego oraz inne filmy krajoznaw­
cze.

Na powyższą imprezę zarząd okręgu zapra­
sza wszystkich członków PTTK.

Dziś w Pomorskim Domu 
Sztuki wielki koncert 
Pomorskiej Orkiestry 

Symfonicznej
(B) W dniu dzisiejszym tj. w 

czwartek, 9 października odbędzie 
się w Pomorskim Domu Sztuki wiel 
ki koncert symfoniczny, z okazji II 
Tygodnia LP2 i Dnia Wojska Pol­
skiego.

Wykonawcami koncertu będą: Po­
morska Orkiestra Symfoniczna, któ­
ra wystąpi z programem muzyki poi 
sklej i rosyjskiej, wykonując szereg 
utworów Moniuszki, Glinki, Boro­
dina i Chaczaturiana, prof. Łu­
cjan Galon odegra kompozycje 
Chopina, Skriabina, Chaczaturiana i 
Liszta. Częścią symfoniczną koncer 
tu dyrygować będzie po raz pierwszy 
w Bydgoszczy Zdzisław Wendyński.

Koncert rozpocznie się o godzinie 
19.00. 'Wstęp bezpłatny.

na podręczniki szkolne w języku ro 
syjskim wcale nie zmalało. Dzieła 
rosyjskiej i radzieckiej literatury 
pięknej, elementarze do nauki języ­
ka rosyjskiego, podręczniki gnamaty 
ki — znajdują licznych nabywców 
wśród młodzieży szkolnej.

Oto np. przybył do Bydgoszczy 
nauczyciel języka rosyjskiego W. 
Florkowski ze Szkoły Ogólnokształ­
cącej w Koźlu województwo opol­
skie. Zakupił dla swych uczniów po 
nad 300 tomów podręczników do 
nauki języka rosyjskiego, a także 
dzieła radzieckiej literatury ■ pięk­
nej, stanowiące dla uczniów lektu­
rę obowiązkową. Niesposób myśleć 
o zabraniu ze sobą tak wielkiego ba­
gażu. Toteż kierownictwo księgarni 
wyśle szkole zamówione podręczni­
ki. Bo trzeba wiedzieć, że bydgoska 
księgarnia wydawnictw radzieckich 
prowadzi także wysyłkę dzieł zamó 
wionych.

Obecnie wysyła się bardzo wiele 
egzemplarzy poszczególnych tomów 
Wielkiej Encyklopedii Radzieckiej. 
Nic dziwnego więc, że księgarnia sy 
stematycznie realizuje miesięczne 
plany obrotu, a nąiwet znacznie je 
przekracza. Np. we wrześniu plan 
przekroczono w 120,8 procenta.

Dla uczczenia programu wyborczego 
Frontu Narodowego i XIX Zjazdu 
WKP(b) — załoga księgarni zobowią­
zała się wykonać roczny plan w 105 
procentach. I zobowiązanie to wykona 
na pewno. Książka radziecka coraz bar 
dziej zdobywa umysły i serca polskich 
czytelników.

(bm)

Na cenzurowanym

Więcej troski o organizację imprez sportowych

Zamówienia na prenumeratę 

prasy radzieckiej 
na rok 1953

przyjmują Oddziały i Delegatury „Ruchu", urzędy pocztowe, 
listonosze oraz kolporterzy w zakładach pracy i w szkołach.

Dla zapewnienia ciągłości dostawy dzienników 
i czasopism ZSRR pożądane jest jak najwcześniejsze zgła­
szanie zamówień oraz zamawianie prenumeraty na dłuższe 
okresy (półroczny lub roczny). (1452R

Usprawnić przewozy jesienne

NARADA CZŁONKÓW ZW. BOJOWNIKÓW 
O WOLNOŚĆ I DEMOKRACJĘ

(B) W dniu 10 bm. o godz. 10 w świetlicy 
Związku Bojowników o Wolność i Demokra­
cję przy Al. 1 Maja 30, II piętro odbędzie się 
przy współudziale sekretarza generalnego 
związku tow. Paissiniego narada przedstawicie 
Ii oddziałów, kół i aktywu związkowego oraz, 
miejscowych członków związku.

Prosimy o liczne i punktualne przybycie.
------- O--------

Bezpłatne seanse 
w fanach bydgoskich

We wszystkie dni powszednie (za 
wyjątkiem' świąt) kina bydgoskie bę 
dą organizowały seanse bezpłatne.

W kinie „Polonia", „Orzeł" i „Bał­
tyk" bezpłatne filmy wyświetlane 
będą po skończeniu się pierwszego 
płatnego seansu, tj. rozpoczną się o 
godz. 19 i skończą ok. godz. 20, wtedy 
bowiem rozpoczyna się wyświetla­
nie drugiego seansu.

W kinie „Pomorzanin" bezpłatny 
seans rozpocznie się o godz. 15, w ki­
nie „Wolność" i „Gryf" o godz. 14.30.

W sobotę rozpoczną się 
rozgrywki drużynowe 
o mistrzostwo miasta

Bydgoszczy w szachach
(B) W dniu 11 bm. tj. w sobotę o godz. 18 

w świetlicy KS Oniwo przy ul. Unii Lubel­
skiej 17 rozpoczynają się rozgrywki o dru­
żynowe mistrzostwo miasta Bydgoszczy w sza­
chach.

ZGUBY

Zgubioną kartę meldunkową nr F/II 17026 
na nazwisko Józef Kowalski, można odebiać 
w Redakcji „Gażety Pomorskiej”.

Nawet najbardziej atrakcyjna im­
preza sportowa nie przyniesie spodzie 
wanych wyników propagandowych je­
żeli jest słabo zorganizowana. Bała­
gan na sali czy boisku, spóźnienia 
sprzyjają nie tylko chuligańskim wy­
brykom, ale poważnie obniżają autory­
tet kola sportowego czy poszczegól­
nych działaczy. W ostatnim czasie za­
notowaliśmy wiele sygnałów niewła­
ściwej organizacji imprezy, co świad­
czy o niedbalstwie i słabym przygoto­
waniu organizatorów.

„Rekord" pod względem imprez zor 
ganizowanych na „dwójkę" z minusa­
mi ustanowiła ub. niedziela.

Bieg uliczny motocyklistów w Gru­
dziądzu musiał być aż dwukrotnie 
przerywany, gdyż na trasie wyścigów 
nie zabezpieczono wiraży, a nieliczni 
porządkowi nie mogli sobie poradzić 
ż pdblićzhością. Zawody rozpoczęto 
ponadto z dużym opóźnieniem. O punk 
tualności zapomnieli także żeglarze, 
którzy współzawodniczyli na trasie 
Toruń — Bydgoszcz. Start opóźniono 
o 4 godz. i w rezultacie pierwsze za­
łogi przybijały do mety w kompletnych 
ciemnościach. Komu zależało na tym 
nocnym wyścigu?

W niedzielę miały odbyć się w Ino­
wrocławiu zawody lekkoatletyczne. O 
wyznaczonej godzinie na stadionie by­
ły pustki. Nie było sędziów i zawodni­
ków z kół sportowych i gdyby nie zja­
wił się prof. Bączkowski z garstką 
uczniów szkolnych sezon lekkoatletycz­
ny zakończyłby się bez... lekkoatletów.

I w tym wypadku trzeba wyjaśnić 
sprawę.

Jeżeli jesteśmy już przy spóźnie­
niach, to wspomnimy jeszcze o turnieju 
koszykówki w Toruniu Kolejarz — 
Gwardia (Poznań). Wyznaczono zawo 
dy na godz. 11,30, a o tym czasie na 
boisku nie było oprócz stojących u bra

my kibiców, nikogo z organizatorów. 
Dlaczego?

Rady kół sportowych i sekcje tere­
nowych KKF muszą więcej uwagi po­
święcić organizacji zawodów, gdyż nie 
wolno na skutek niedbalstwa narażać 
setek widzów na stratę czasu. (w)

W kilku wierszach...
* * *

W ulicznym biegru motocykl© 
wym w Opolu o ,,Błękitną 
Wstęgę Odry" zwycięstwo od 
niósł Kucharski z bydgoskie­
go OWKS, który zwyciężył w 
biegu maszyn 250 ccm, 350 ccm 
i w biegu finałowym.

* * *
We Wrzeszczu rozegrano tur 

niej piłki ręcznej z udzia­
łem repr. Bydgoszczy, Pozna­
nia i Gdańska, pierwsze miej

sce zajął Poznań przed Byd­
goszczą i Gdańskiem. O zwy­
cięstwie drużyny poznańskiej 
zadecydował lepszy stosunek 
bramek.

• * *

Rozegrane w Paryżu spotka­
nie piłki nożnej między Fran­
cją a Niemcami zach. zakoń­
czyło się zwycięstwem Francji 
3:1 (1:1). W Ośćó Szwecja wy 
grała z Norwegią 2:1 (2:1).
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Piłkarze OWKS 
u wrót I ligi

Przed piłkarstwem pomorskim stoi 
duża szansa na uzyskanie reprezentan­
ta w I lidze.

Bydgoski OWKS, który w nie­
dzielę stanie do finałowego spotka­
nia zdaje sobie doskonale sprawę z 
doniosłości tego meczu, przygotowu­
jąc się niezwykle starannie na spe­
cjalnym obozie.

Wojskowi po ostatnim sukcesie w 
Słuipsku czują się doskonale i przy 
stępują do meczu nie bez szans na 
zwycięstwo. Gwardia (W-wa) jest 
przeciwnikiem groźnym, ale wyda- 
je się, że pod względem umiejętno­
ści nie przewyższa wojskowych.

Początek spotkania w nadchodzącą 
niedzielę o godz 14.30 na boisku Kole­
jarza.

Ponieważ spotkanie to wywołało 
ogromne zainteresowanie wśród byd 
goskich miłośników piłki nożnej, 
przeto ogłaszamy konkurs sporto­
wy. Dla tych, którzy będą mogli już 
dziś trafnie powiedzieć o wyniku te­
go , spotkania, przeznaczamy kilka­
naście wartościowych książek. Ku­
pon można składać w sekretariacie 
Redakcji „Gazety" przy ul. Dworco­
wej 13 do soboty (godz. 16) włącznie.

E-3-10734
Tłoczono czcionkami Drukami 

RSW „Prasa“ — Bydgoszcz
[orm, 75/115,5, rodzaj drak mat. klasa VU 

gramatura 50 g.

POMORZANIN — „Jego de­
cyzja” (godz. 16, 18. 20.15).

POLONIA — ,.Pieśń tajigi” 
(godz. 17 i 20).

ORZEŁ — „Kwiat miłości” 
(godz. 17 j 20).

WOLNOŚĆ — „Aleksander 
Ma-trosow” ((godz. 15,30, 17,45, 
20,15).

GRYF — „Nędznicy” I se­
ria (godz. 15.30. 17.45, 20).

BAŁTYK — „Załoąa'' (godz. 
17 j 20).

MIR — „Zew morza” (godz. 
19)- ?

OGRODOWE BAGATELA — 
nieczynne.

ROZMAITOŚCI —- ,, Prawo

do nauki4’, „Igrzyska harcer­
skie”, ,,22 Liipca”.
Seanse od godz. 16 do 23.

WYSTAWY

Muzeom Im. L. Wyczółkow­
skiego — otwarte codziennie 
od godz. W do 16, w Środę od 
godz. 12 do 19. w alodztelę od 
godz 10 do 14,

POMORSK! DOM SZTUKI
Okręgowa wyetaw* plasty­

ków pomorskich.

TEATR
ZIEM) POMORSKIEJ

Dziś — ,,Pociąg do Marsylii*4
Początek o godz. 19.00.

NOCNI DTZUI 
APTEK SPOŁECZNYCH

Od soboty, dnia 4 paMziet 
nika godz. 22, do soboty, dnia 
11 października br. godz. 8 ra­
no, dyżur nocny dla rejonu 
śródmieście I Bielawy — peł­
nić będzie:

Apteka Społeczna Nr 16, ul. 
Dworcowa 42, tel. 24-66. Dla 
rejonu Wilczak, Okolę. Czyż- 
kówko oraz pozostałych przed 
mieść, stały dyżur nocny peł­
nić będzie:

Apteka Społeczna Nr 12. ul. 
Grunwaldzka 37, tel. 34-31.

Zaznacza się, że dyżur noc­
ny trwa od godz. 22 do 8 ra­
no.

Wobec rosnącej 
wymiany towaro­
wej między mia­
stem a wsią, wobec 
stale zwiększają­
cych się potrzeb na
szego przemysłu, rola transportu 
zwłaszcza kolejowego, nabiera pierw 
szorzędnego znaczenia.

Zdają sobie z tego sprawę nasi ko 
lejarze zwarci w szeregach Frontu 
Narodowego. Wyrazem ich pogłę­
biającej się świadomości były zobo­
wiązania podjęte na cześć wyborów 
do Sejmu i XIX Zjazdu WKP(b). zo­
bowiązania, których realizacja przy­
czynia się do szybszego wykonania 
planów, a tym samym do spraw­
nego przeprowadzenia przewozów 
jesiennych.

W szlachetnym, , socjalistycznym 
współzawodnictwie biorą udział 
wszystkie służby, wszyscy kolejarze. 
Wymaga to od kierownictwa admi­
nistracji, od podstawowych organi­
zacji partyjnych i rad zakładowych 
dobrej organizacji pracy, umiejętno 
ści mobilizowania załogi, robienia co 
dziennych analiz dla wykrywania 
rezerw oraz ujawniania trudności i 
niedociągnięć celem natychmiastowe 
go ich likwidowania.

Już pierwsze wspólne narady 
przedstawicieli wszystkich służb 
węzła bydgoskiego pozwoliły wykryć 
poważne rezerwy przy formowaniu 
i rozbijaniu składu pociągu. Ustawia 
cze Walter Kuehn, Leon Gucz, Ana­
stazy Resa stosując doświadczenia 
przodujących kolejarzy radzieckich 
skrócili na dobę o 3 godziny czas pra 
cy przy formowaniu i rozbijaniu 
składu pociągów. Pozwoliło to na 
szybsze podstawianie wagonów do 
innych punktów, a tym samym przy 
czyniło się do większego obrotu wa­
gonów do usprawnienia . przewozów.

Wzmożony wysiłek załóg kolejar­
skich przy realizacji trudnych j na­
piętych zadań winien spotkać się z 
rzetelnym podejściem wszystkich kii 
entów korzystających z usług PKP, 
gdyż to jedynie warunkuje sprawny 
przebieg przewozów jesiennych.

Lekceważący stosunek do dyscypli 
ny przewozowej wykazują przede 
wszystkim CRS-y, centrale ogrodni­
cze, przedsiębiorstwa budowlane. 
Państwowe Zakłady Zbożowe prze­
trzymywały wagony pod rozładunek

Władysław Lewandowski
Szef Lziału Pol.-Wych.

Wydział Eksploatacyjny Bydgoszcz

w ciągu 1 miesią­
ca aż około 300 go­
dzin, Bydgoskie 
Przemysłowe Zjed­
noczenie Budowla­
ne w ciągu 15 dni

— 132 godziny, PKS — 178? Papier­
nia bydgoska zapłaciła kolei wąsko­
torowej z tego samego tytułu za mie­
siąc lipiec przeszło .50.000 zl. posto­
jowego w sierpniu już mniej, ale 
także wysoką sumę.— bo 12.000 zł.

Wykaz fabryk, przedsiębiorstw i 
instytucji załamujących plany prze­
wozowe jest bardzo długi. O czym 
to świadczy? Że tak dyrekcje jak i 
podstawowe organizacje partyjne 
tych zakładów nie analizowały po­
wyższych faktów, a tym samym nie • 
interesowały się przestrzeganiem dy­
scypliny finansowej. A to poważny 
sygnał.

W kolejnictwie, tak zresztą jak i 
wszędzie, musi być bezwzględnie 
przestrzegana rytmiczność pracy, 
gdyż ona tylko gwarantuje możli­
wość pełnego wykorzystania taboru. 
Rytmiczność tę, jak wykazaliśmy na 
przykładach, zakłócają wymienieni 
już. klienci. Załadunku i wyładunku 
towarów dokonują przeważnie tylko 
w dni powszednie (i to opieszale). 
Rośnie więc średni postój w dni św.ią 
teczne i niedziele. W węźle bydgo­
skim dochodzi on średnio do 29 go­
dzin. To stanowczo za wysoki wskaż 
nik. Nasi kolejarze zobowiązali się, 
że miernik w tej dziedzinie zmniej­
szą do 19,2 godziny. Jest to w pełni 
osiągalne, ale tylko pod tym warun­
kiem, gdy klienci ściśle będą prze­
strzegali t. zw. 5-dniowych planów 
przewozowych, opartych ha planach 
miesięcznych. Wówczas kolej będzie 
mogła jeszcze bardziej usprawnić 
przewozy w okresie wzmożonego w 
jesieni zapotrzebowania na wagony. 
A są klienci wzorowi. Wymienimy 
chociażby Bydgoską Fabrykę Mebli, 
Fabrykę Rowerów. Tak dyrekcje 
obu zakładów jak i podstawowe 
organizacje partyjne są w stałym 
kontakcie z PKP. Daje to dobre wy 
niki. Wszelkie niedociągnięcia likwi­
dowane są w zarodku.

Bojowym więc zadaniem stojącym 
codziennie przed wszystkimi pracow 
nikami PKP i przedsiębiorstwami 
korzystającymi z usług kolei, jest w." 
granie walki o obniżenie współczyn­
nika obrotu wagonów, o sprawne 
przeprowadzenie przewozów’ jesien­
nych.

Wycieczkę doJPoznania organizuje „Orbis"
(b) Sekcja Turystyczna „Orbis4' w 

Bydgoszczy, przy ul. 1 Maja 17 (tel. 
13-34) przyjmuje zgłoszenia na wy­
cieczkę do Poznania, która odbędzie 
sie w dniu 11 bm. W programie pój-

ście na operę. Koszt uczestnictwa wy 
nosi zł. 32.40.

Odjazd pociągu turystycznego o- 
koło godziny 14, zaś powrót do Byd­
goszczy o godz. 24. Ilość miejsc ogra 
niczona.

Obwieszczenia

Komunikaty

W związku z ostatnio przeprowadzoną lokali­
zacją w PSS zawiadamia się, że członkowie za­
rządu Powszechnej Spółdzielni Spożywców w 
Bydgoszczy, przyjmują obywateli zgłaszających 
się z zażaleniami i uwagami w każdy czwartek 
od godz. 14 do 16 w Centrali Al. 1 Maja nr 9, po­
kój nr 15, wejście z ul. Dworcowej nr 7, nato­
miast w pozostałe dni tygodnia w godz. urzędo­
wych. Skargi i zażalenia można składać w Dzia­
le Kontroli Wewnętrznej przy Al. 1 Maja nr 42 
— oficyna lewa, II piętro, pokój nr 11. (1472k

„CENTROFARM"
Centrala Handlowa Farmaceutyczna Hurtow­

nia Terenowa Nr 8 w Bydgoszczy, ul Hanki Sa­
wickiej 31/33 ZAWIADAMIA, że w dniach 
od 29 — 31/X 1952 r. przeprowadzać będzie 
w swoich magazynach inwentaryzację towarową. 
Zamówienia należy składać do dnia 23. X. 1952 r.

(1467kr

Poszukiwania pracowników

1 MURARZA (przyuczonego), 1 KOWALA za­
trudnią natychmiast Bydgoskie Zakłady Obuwia 
w Bydgoszczy, ul. Kościuszki 27, Zgłoszenia przyj 
muje dział personalny. (1457k

PRACOWNIKA fizycznego do transportu za­
trudnią Bydgoskie Zakłady Chemicznego i Mine­
ralnego Przemysłu Terenowego Bydgoszcz, To­
ruńska 20. Zgłoszenia w dziale personalnym.

 (1461kr
1 KIEROWNIKA ZAOPATRZENIA, 2 KSIĘ­

GOWYCH technicznych zatrudni natychmiast Że 
spół PGR Kamnica st. kol. i pow. Mia-stko. Re­
flektujemy tylko na siły wykwalifikowane. Zgło­
szenia przyjmuje referat personalny zespołu.

(1462kr
SZEWCÓW na pracę miarową i reperacje obu­

wia oraz CHAŁUPNIKÓW zatrudni od zaraz 
Spółdzielnia Pracy Szewców i Cholewkarzy w 
Grudziądzu, ul. Armii Wojska Polskiego 46 (biu­
ro)-__________ (1466k

1 KOMENDANTA STRAŻY PRZECIWPOŻA­
ROWEJ, 2 STRAŻAKÓW oraz 6 ROBOTNIKÓW 
do transportu zatrudni od zaraz Fabryka Obra­
biarek do Drzewa w Bydgoszczy, Nakielska 53. 
Zgłoszenia przyjmuje dział kadr. (1471k

6 PALACZY centralnego ogrzewania oraz 
3 pomocników palaczy przyjmie od zaraz Miejski 
Zarząd Budynków Mieszkalnych, ul. Gen, Sta­
lina 42, poltój 305. Warunki wynagrodzenia do 
omówienia na miejscu. (1470kr

Śmiercią tragiczną w czasie pełnienia 
obowiązków zmarł
tow. Sierakowski Romuald

przeżywszy lat 28.
W Zmarłym tracimy najlepszego kolegę 

i towarzysza O czym zawiadamia
POLSKI ZW. WĘDKARSKI 

1473k) i koledzy
Pogrzeb odbędzie się dnia 9. X. br. o go­

dzinie 16.30 z kaplicy cmentarza na Czyz- 
kówku, parafia św. Antoniego.

NAUKA

Ogłoszenia drobne

TRZYMIESIĘCZNE nowoczesne 
korespondencyjne kursy księ­
gowości Łódź, skrytka 163.

(1303k

I POSADY
TECHNIK mechanik poszuku­
je pracy. Warunek mieszka­
nie. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Bydgoszcz, Dworcowa 16 pod 
,.Technik”. (3430g

MURARZY i robotników na 
prace akordowe przyjmiemy. 
Bydgoszcz, Piękna 6. budowa.

(3447g

ZGUBY

ZGUBIONO książeczkę Ubez- 
pieczalini Społecznej na naz­
wisko Tadeusz Wójtowicz, Byd 
goszcz. (3431 g

ZGUBIONO kartę meldunkową 
na nazwisko Janina Brzyksy, 
Władysławowo, poczta Ryna- 
rzewo. Z3443g

ZGUBIONO kartę meldunko­
wą wystawioną na nazwisko 
Stanisław Lewandowski, Byd- 
goszcz-Wschód.

ZGUBIONO kartę meldunkową 
na nazwisko Romualda Dzie- 
mecka, Bydgoszcz. (3445g

RÓŻNE
SKRADZIONO kartę meldunko 
wą F/I/62636 Lirpno, na nazwi­
sko Zofia Stankiewicz, Lipno.

(344(Jp

SKRADZIONO kartę meldun­
kową, kartę rehabilitacyjną, 
dowód osobisty na nazwisko 
Michał Berlik, Toruń Wielkie 
Garbaty 13. (3446p

PRZYBŁĄKAŁ się mały piesek 
— brytan na Al. 1 Maja. Wia­
domość: Bydgoszcz., Piotrow­
skiego 21/10. (3429g

(B) Ruch panuje tu cały dzień, 
a w godzinach popołudniowych 
drzwi' księgarni wprost nie zamy­
kają się. Nabywców radzieckich 
książek jest coraz więcej. Księgar­
nia wydawnictw radzieckich „Do­
mu Książki'* w Bydgoszczy sprzeda 
je codziennie około 400 egzempla­
rzy książek i broszur z różnych 
dziedzin nauk, dzieł literatury pięk 
nej, podręczników do nauki języka 
rosyjskiego, atłasów, albumów i 
barwnych tomów bajek — bo i na 
to są amatorzy.

Powiększona przed nokiem księ­
garnia otrzymała obszerny, jasny lo 
kał, przystosowany do potrzeb księ­
garskich, estetycznie i pomysłowo 
urządzony. Działy i poddziały z 
setkami tomów różnego rodzaju wy 
dawnictw ułożonymi alfabetycznie 
według nazwisk autorów ułatwiają 
nie tylko personelowi księgarni, ale 
także licznym klientom odnalezie­
nie i dobranie odpowiedniej książ­
ki.

Fakt, że zaistniała konieczność 
powiększenia księgarni jest najlep­
szym dowodem, że wśród społeczeń­
stwa wzrasta potrzeba czytelnictwa, 
że książki radzieckie cieszą się co­
raz większą popularnością.

Największym powodzeniem cie­
szy się dział wydawnictw technicz­
nych. Odbiorcami tych książek są 
nie tylko inżynierowie i technicy, 
którzy z książek radzieckich zazna­
jamiają się z olbrzymim dorobkiem 
technicznym Kraju Rad — odbior­
cami tych książek są przede wszyst 
kim robotnicy bydgoskich zakładów 
pracy, są biblioteki fabryczne, któ­

re stale nadsyłają do księgami no­
we zamówienia.

I tak n.p. księgarnia systematycz 
nie zaopatruje w najnowsze wydaw 
niotwa techniczne biblioteki zakła­
dowe w Pomorskich Zakładach Bu­
dowy Maszyn, Bydgoskich Zakła- i 
dów Fotochemicznych. Zakładów i 
Energetycznych Okręgu Północnego 
i in. Odbiorcami fachowych książek 
radzieckich są także biblioteki In­
stytutu Zootechniki czy Wieczoro-! 
wej Szkoły Inżynieryjnej. W bydgo 
skisj księgarni wydawnictw radzie­
ckich systematycznie zaopatruje się 
także Centralna Wojewódzka Biblio 
teka Rolnicza.

Ogromnym powodzeniem cieszą 
się także książki klasyków marksi­
zmu — dzieła Marksa, Lenina, Sta­
lina.

Lekarze, pracownicy służby zdro 
wia, studenci, chętnie nabywają ra 
dzieckie wydawnictwa popularne i 
naukowe z dziedziny medycyny. 
Dużą pokupnością cieszą się dzieła z 
różnych dziedzin medycyny, począw­
szy od najnowszych prac lekarzy ra­
dzieckich — na atlasach anatomicz­
nych skończywszy.

Studenci toruńskiego Uniwersy­
tetu Mikołaja Kopernika są także 
częstymi gośćmi w księgami. Ich 
zapotrzebowanie — to oprócz lite­
ratury pięknej — dzieła fachowe z 
dziedziny matematyki, fizyki, che­
mii i przyrody. Zapotrzebowanie to 
wzrosło szczególnie w okresie roz­
poczęcia nowego i'oku akademickie 
go.

Chociaż rok szkolny trwa już 
I przeszło miesiąc — zapotrzebowanie

Długodystansowym mistrzem 
Polski na torze został Bek z 
łódzkiego Włókniarza przed 
Borowskim (WKS Szczecin) I 
Jurkiem Gwardia (W-wa).

* * *
W pierwszych spotkaniach o 

,,1’uchar Polski" CWKS (Ol­
sztyn) wygrał z Kolejarzem 
(Łomża) 9:0, a Ogniwo Pabia­
nice) z Kolejarzem (Łódź) 2:1. 
Piłkarze pomorscy startują w 
dniu 19 bm.

Co? - Gdzie? - Kiedy?

ZARZĄDZENIE
Z powodu przejściowego braku wody w wodo­

ciągu miasta Bydgoszczy, który może spowodo­
wać. zassanie zanieczyszczeń przez krany do 
sieci wodociągu miejskiego zakazuje się:

1) używania nieprzygotowanej wody do picia, 
mycia owoców, naczyń itp.,

2) używania nieodkażonej wody do produkcji 
artykułów spożywczych,

3) zakładania na stałe na kranach przedłuża­
czy, węży gumowych itp.

Stwierdzenie u odbiorcy wody stale założone­
go przedłużacza będzie surowo karane. Przedłu­
żacz można zakładać tylko w uzasadnionych 
wypadkach i tylko w chwili czerpania wody.

Prezydium MRN — Wydz. Zdrowia ■ 
_____ _______________  (1476k

Kupon sportowy
OWKS — GWARDIA (W-WA)

Końcowy wynik meczu dla , .

Kto zdobędzie pierwszą bramkę 
(zespół) • •
Imię i nazwisko r.w.w,w„ . .
'• FoT,***T*liroFr-fcy • «

Miejsce zamieszkania .-t.-..

■» ,-nn

OGRODNIKA pszczelarza samotnego 

OPIEKUNKĘ poszukujemy.
Podania piśmienne wzgl. zgłoszenia osobiste 

przyjmuje Państwowy Zakład Specjalny dla Nie 
widomych w Piechcinie, pow. Szubin. (1463k

CENTRALA ROLNICZA SPÓŁDZIELNI „SA­
MOPOMOC CHŁOPSKA" Oddział Okręgowy 
w Bydgoszczy, ul. Chodkiewicza 24 zawiadamia, 
że w dniach 7 i 8. 10. b.r. przenosi swoje BIURA 

do BARAKÓW przy

uf. Sportowej
(naprzeciw stadionu Gwardii). (1455kr

BRĄZ
srebrny w proszku
KUPIMY zaraz

BYDGOSKIE Ml MEBLI
Bydgoszcz, Dworcowa 12 
______ ________ (1409kr


